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b y t r z a d k o n a d a r z a s i ę s p o s o b n o ś ć 
| o m a w i a n i a p r o j e k t ó w n a g m a c h y 
b l i c z n e . O d l a t s z e r e g u z j a z d y a r c h i ­

t e k t ó w u p o m i n a j ą s i ę u r z ą d ó w o r o z ­
p i s y w a n i e k o n k u r s ó w . R z ą d y a t o l i p o ­
z o s t a j ą n a t o g ł u c h e , i j e d y n i e w ł a d z e 
a u t o n o m i c z n e , w s z c z e g ó l n o ś c i z a r z ą d y 
m i e j s k i e , w s t ę p u j ą , i t o w r a z a c h w y ­
j ą t k o w y c h , n a tę d r o g ę ; z a z w y c z a j j e ­
d n a k i o n e b u d u j ą w e d ł u g p l a n ó w s w o ­
i c h u r z ę d n i k ó w — p r z e w a ż n i e z b a r d z o 
w ą t p l i w y m s k u t k i e m . 

D l a t e g o p o d n i e ś ć n a l e ż y z u z n a ­
n i e m f a k t r o z p i s a n i a p r z e z M i n i s t e r s t w o 
O ś w i a t y w W i e d n i u k o n k u r s u p u b l i ­
c z n e g o n a s z k i c e p l a n ó w g m a c h u u n i ­
w e r s y t e c k i e g o w e L w o w i e . 

Z a d a n i e b y ł o w w y s o k i m s t o p n i u i n -
•< t e r e s u j ą c e , a z a r a z e m t r u d n e . P r o g r a m 

w y m a g a ł : d l a c e l ó w n a u k o w y c h — s z e ­
r e g u s a l w y k ł a d o w y c h p o s z c z e g ó l n y c h 
f a k u l t e t ó w , g a b i n e t ó w p r o f e s o r s k i c h , s a l 
e g z a m i n a c y j n y c h , s a l p o s i e d z e ń w y d z i a ­
ł ó w ; d l a z a r z ą d u u n i w e r s y t e t u — s z e r e g u 
b i u r ; d l a m ł o d z i e ż y — w i e l k i e j s a l i g i ­
m n a s t y c z n e j i m u z y c z n e j , d a l e j o b s z e r ­
n e j s a l i n a 5oo o s ó b d l a p o w s z e c h n y c h 
u n i w e r s y t e c k i c h w y k ł a d ó w , w r e s z c i e s a l 
r e p r e z e n t a c y j n y c h , a w i ę c a u l i i s a l o ­
n ó w r e k t o r a . U g r u p o w a n i e i p o ł ą c z e n i e 

tych p r z e s t r z e n i n a s t r ę c z a ł o w i e l e t r u ­

d n o ś c i , a t o t e r n w i ę c e j , ż e n i e z b y t w y ­

s o k a s u m a p r z e z n a c z o n a n a b u d o w ę , 

( t r z y i p ó ł m i l i o n a k o r o n ) k r ę p o w a ł a 

s w o b o d ę z a b u d o w a n i a w i ę k s z e g o o b ­

s z a r u . W s k u t e k t e g o n i e k t ó r z y k o n k u ­

r e n c i s t w a r z a l i d o 4 - c h , 5 - c i u k o n d y g n a -

c y j p i ę t e r , c o n i e j e s t s z c z ę ś l i w e m w y j ­

ś c i e m z tej n i e z a w o d n i e n i e ł a t w e j s y -

tuacyi. P o n i e w a ż s y s t e m k a ż d e j b u d o w y 

s z k o l n e j s p r o w a d z a s i ę o s t a t e c z n i e d o 

k o r y t a r z a i p r z y l e g a j ą c y c h d o ń s a l , t o 

t e ż o g ó ł k o n k u r e n t ó w z a ł a t w i ł s i ę z tą 

c z ę ś c i ą p r o g r a m u m n i e j l u b w i ę c e j za-

dawalniająco. Trudniejszem b y ł o s t w o ­

r z e n i e j a s n e j , p r z e j r z y s t e j , n i e p r z e r y ­

w a n e j , a m o ż l i w i e s k u p i o n e j k o m u n i k a -

c y i . I t u z n o w u p r z y z n a ć t r z e b a , ż e 

w i ę k s z o ś ć p r o j e k t ó w r o z w i ą z u j e i t ę 

r z e c z n a o g ó ł p o p r a w n i e . P r z y o p r a c o ­

w y w a n i u p l a n ó w d o b u d o w y , p o o d b y ­

c i u s z c z e g ó ł o w y c h d y s k u s y j , n i e t r u d n o 

w p r o w a d z i ć p o d t y m w z g l ę d e m p r a ­

k t y c z n e u l e p s z e n i a , b y l e b y s a m e s a l e 

i k o r y t a r z e s z k o l n e m i e ś c i ł y s i ę w z d r o ­

w o p o m y ś l a n y m o g ó l n y m z r ę b i e b u -

d u n k u . T o t e ż a r t y k u ł n i n i e j s z y n i e b ę ­

d z i e b l i ż e j d o t y k a ł tej s t r o n y z a d a n i a . 

N i e t u b o w i e m l e ż a ł y n a j w i ę k s z e t r u d ­

n o ś c i k o n k u r s u . 
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N o w y g m a c h u n i w e r s y t e c k i m a s t a n ą ć 
n a t e r e n i e o b e c n e g o , k t ó r e g o p o ł o ż e n i e 
j e s t w c a ł e m t e g o s ł o w a z n a c z e n i u o s o ­
b l i w e * ) . Z a j m u j e o n f r o n t o w ą k r ó t s z ą 

w y s o k o n a d p o z i o m e m u l i c y ś w . M i k o ­
ła ja , o d d z i e l o n y o d n i e j k a m i e n n ą s z k a r -
pą, w z n o s i s i ę d a l e j w g ł ą b k u g ó r z e . 
W p r a w y m r o g u te j p a r c e l i w n i e z n a -

c z ę ś ć w y d ł u ż o n e g o g r u n t u d a w n e g o 
o g r o d u b o t a n i c z n e g o i o b j ę t y j e s t t r z e m a 
u l i c a m i : ś w . M i k o ł a j a , D ł u g o s z a i M o ­
c h n a c k i e g o . G r u n t t e n p o ł o ż o n y d o ś ć 

c z n e m o d d a l e n i u o d z b i e g u u l i c ś w . M i ­
k o ł a j a i M o c h n a c k i e g o , s t a n o w i ą c e g o 
t u t a j kąt o s t r y , s t o i n i e w i e l k i k o ś c i ó ł 
ś w . M i k o ł a j a w r a z z p l e b a n i ą , a o b o k 

*) W zesz. 11—12, r. 1912 podaliśmy plan i widoki 
obecnej sytuacyi, które tu częściowo powtarzamy. 

Warunki programu co do sytuacyi brzmiały: 
Miejsce pod budowę nowego gmachu stanowi 
grunt dawnego ogrodu botanicznego oraz grunt, 
zajęty obecnie przez gmach uniwersytecki. 

Przytem należy mieć to na uwadze, że na grun­
cie tym ma stanąć oprócz gmachu uniwersyte­
ckiego Instytut przyrodniczy o powierzchni zabu­
dowanej około 1785 m 2 . Pozostawia się projektan­
towi wolność co do usytuowania tego Instytutu, 
z tern, że byłoby wskazanem budynek ten umie­
ścić w zachodniej części gruntu z frontem ku ulicy 
Mochnackiego. Również należy przy projektowa­
niu zabezpieczyć należyty przystęp światła do okien 
(oznaczonych w planie sytuacyjnym) kościoła św. 
Mikołaja, Biblioteki uniwersyteckiej i Instytutu 

chemicznego. Także byłoby wskazanem pozosta­
wić niezabudowany od ul. Mochnackiego pas gruntu 
6 m szeroki, licząc wgłąb od linii regulacyjnej dla 
założenia ogródków, jak niemniej mieć na wzglę­
dzie możność powiększenia Instytutu chemicznego 
i Biblioteki uniwersyteckiej (wzdłuż ul. Mochna­
ckiego) na danym gruncie. 

Regulacya gruntu budowlanego pod względem 
wysokościowym należy do projektanta. Budynek 
powinien być usytuowany w ten sposób, aby od 
ulicy św. Mikołaja pozostał odpowiednio obszerny 
plac. Przy projektowaniu szkiców nowego budynku 
należy mieć na uwadze to, aby przy stopniowem 
burzeniu obecnego budynku, możliwem było ró­
wnoczesne przenoszenie poszczególnych katedr 
i instytutów do nowego gmachu bez przerwy 
w nauce. 



n i e g o o b e c n y g m a c h u n i w e r s y t e t u . W o ­
b e c k r z y w i z n y p a r c e l i w t e r n m i e j s c u 
l i n i e f r o n t ó w t y c h b u d y n k ó w , p r o s t o ­
p a d ł e d o u l i c y M o c h n a c k i e g o , n i e są 
r ó w n o l e g ł e d o u l i c y M i k o ł a j a , a t e r n 
s a m e m i d o w s p o m n i a n e j s z k a r p y . T a k 
w i ę c k r z y w a l i n i a f r o n t u p a r c e l i i u k o -

c h o ć p o z b a w i o n ą z n a c z e n i a a r c h i t e k t o ­
n i c z n e g o , a l e s k r o m n ą fasadą o b e c n e g o 
u n i w e r s y t e t u , b u d y n k i t e , w o t o c z e n i u 
d r z e w , w z n i e s i o n e n a d p o z i o m o k o l i c z ­
n y c h d o m ó w , o p a n o w u j ą c a ł y w i d o k 
i s t a n o w i ą j e d e n z c i e k a w y c h , t a k 
d l a L w o w a t y p o w y c h , a p e ł n y c h r z a d -

Widok obecnego uniwersytetu i kościoła św. Mikołaja z plebanią od ulicy św. Mikołaja we Lwowie . 

s e m d o n i e j s t o j ą c y k o ś c i ó ł , w r a z z f a ­
k t e m i s t n i e n i a m u r u o p o r o w e g o s t a n o ­
w i ł y d l a p r o j e k t u j ą c y c h c h a r a k t e r y s t y ­
c z n y m o m e n t s y t u a c y i . J a s n e m w i ę c 
p o w i n n o b y ł o b y ć d l a k a ż d e g o , c h o ć 
p r o g r a m k o n k u r s u n i e d o s y ć t o p o d ­
k r e ś l a ł , ż e z a d a n i e n i e o g r a n i c z a ł o s ię 
d o z a p r o j e k t o w a n i a g m a c h u , a l e w r ę c z 
d o a r c h i t e k t o n i c z n e g o u p o r z ą d k o w a n i a 
i o p r a c o w a n i a c a ł e g o w z g ó r z a , g d z i e 
k o ś c i ó ł z p l e b a n i ą s t a n o w i ł y d a n e s ta łe 
i n i e w z r u s z o n e , a m u r o p o r o w y m o m e n t 
w a ż n y , n a d k t ó r y m t r z e b a b y ł o s i ę p o ­
w a ż n i e z a s t a n o w i ć . 

D r u g i , n i e m n i e j c h a r a k t e r y s t y c z n y 
m o m e n t — t o w z n o s z ą c a s i ę n a f r o n c i e 
p i ę k n a s y l w e t a b a r o k o w y c h s z c z y t ó w 
k o ś c i ó ł k a i p l e b a n i i . W r a z z p r z y l e g ł ą 

k i e g o u r o k u z a k ą t k ó w . W ł a ś n i e t o w z n i e ­
s i e n i e n a d p o z i o m p r z y l e g a j ą c y c h u l i c , 
w d o d a t k u d o s y ć w ą s k i c h , i z a d r z e w i e ­
n i e b r z e g ó w g r u n t u , j a k b y s t r z e ż o n y c h 
o d m i e j s k i e g o z g i e ł k u p r z e z u j m u j ą c y 
w l i n i a c h k o ś c i ó ł e k , n a d a j e t e m u m i e j s c u 
p e w i e n c h a r a k t e r z a c i s z n e g o u s t r o n i a , 
t a k o d p o w i e d n i d l a z a k ł a d u n a u k o w e g o . 
Z t y m c h a r a k t e r e m m i e j s c a i s ą s i e d z ­
t w e m k o ś c i o ł a n i e p o d o b n a b y ł o s i ę n i e 
l i c z y ć . Z d r u g i e j s t r o n y z r o z u m i a ł ą b y ł a 
c h ę ć n a d a n i a n o w e m u u n i w e r s y t e t o w i 
s t o l i c y k r a j u , p o w a ż n e g o — c o w i ę c e j , 
p o k a ź n e g o i m o n u m e n t a l n e g o w y r a z u . 
T e w z g l ę d y , k o l i d u j ą c e z e s o b ą d o p e ­
w n e g o s t o p n i a , c z y n i ł y z a d a n i e w y s o c e 
i n t e r e s u j ą c e m , a l e u t r u d n i a ł y j e z a r a z e m . 
O i leż ł a t w i e j b y ł o b y z a p r o j e k t o w a ć 
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m o n u m e n t a l n y g m a c h n a w o l n o l e ż ą ­
c e j r e g u l a r n e j p a r c e l i w ś r ó d o b o j ę t n e g o 
o t o c z e n i a , a l b o z d a ł a o d ś r ó d m i e ś c i a , 
b o d a j z a m i a s t e m , s t w o r z y ć k o m p l e k s 
b u d o w l i — s p e c y a l n y c h Collegiów u n i ­
w e r s y t e c k i c h — n o w y t y p u c z e l n i , j u ż 
w ó w c z a s n i e w y m a g a j ą c y t e g o z n a m i e ­
n i a r e p r e z e n t a c y j n e g o , o k t ó r e s ł u s z n i e 
r o ś c i ć s o b i e m o ż e p r a w o c e n t r a l n y g m a c h 
u n i w e r s y t e c k i w ś r ó d m i e ś c i u . 

D a l s z ą t r u d n o ś c i ą , j a k a s i ę w y ł o n i ł a , 
b y ł o ż ą d a n i e , a b y p r z e d n o w y m b u ­
d y n k i e m o d u l i c y ś w . M i k o ł a j a p o z o s t a ­
w i ć » o d p o w i e d n i o o b s z e r n y p l a c « , n i e ­
z a w o d n i e p o t r z e b n y b ą d ź j a k o z a j a z d , 
b ą d ź j a k o n a t u r a l n e m i e j s c e g r o m a d z e ­
n i a s i ę m ł o d z i e ż y p r z e d g m a c h e m u n i ­
w e r s y t e c k i m , z w ł a s z c z a w c h w i l a c h u r o ­
c z y s t y c h . W r e s z c i e , o i l e p r z e z s t w o ­
r z e n i e t a k i e g o p l a c u m i a ł s i ę o d s ł o n i ć 
b o k k o ś c i o ł a , z a c h o d z i ł a n o w a k o m p l i -
k a c y a , a m i a n o w i c i e k o n i e c z n o ś ć l i c z e ­
n i a s i ę z a r c h i t e k t u r ą tej j e g o s t r o n y , 
w p o r ó w n a n i u z f r o n t e m t r o c h ę z a n i e ­
d b a n e j , j a k t o z r e s z t ą z a z w y c z a j b y w a 
w a r c h i t e k t u r z e o d r o d z e n i a i b a r o k u , 
g d z i e c a ł y a p a r a t form k o n c e n t r u j e s i ę 
n a f a s a d z i e g ł ó w n e j . B ą d ź c o b ą d ź , 
jako k u l i s a p l a c u , m a j ą c e g o t u p o w s t a ć , 
b o k t e n k o ś c i o ł a j e s t w y s o c e r y z y k o w n y . 

Z o b a c z m y , j a k te w s z y s t k i e k o n f l i k t y 
i t r u d n o ś c i r o z w i ą z u j ą p r a c e k o n k u r ­
s o w e . N a j p r z ó d w i ę c k w e s t y a s y t u a c y i ; 
i t u o d r ó ż n i ć m u s i m y d w i e r z e c z y : p o ­
s t a w i o n ą p r z e z a u t o r a z a s a d ę , c z y l i j e g o 
i n t e n c y ę i r z e c z y w i s t e j e j w y k o n a n i e . 

R o z w i ą z a n i a s y t u a c y i w t y m k o n k u r ­
s i e d a ł y b y s i ę p o d z i e l i ć n a 5 g r u p . 
P i e r w s z e z n o s z ą m u r o p o r o w y o d u l i c y 
M i k o ł a j a i t w o r z ą o b s z e r n e s c h o d y l u b 
z a j a z d y . D r u g i e c o f a j ą n o w y b u d y n e k 
w g ł ą b p a r c e l i , s t w a r z a j ą c p r z e d n i m 
o b s z e r n y p l a c . T r z e c i e p o z o s t a w i a j ą 
b u d y n e k w l i n i i o b e c n e g o . Czwarte c o ­
fają b u d y n e k n i e z n a c z n i e o d l i n i i f r o n t u 
k o ś c i o ł a . P i ą t e , c o f a j ą c również b u d y ­
n e k , w y s u w a j ą j e d n o j e g o s k r z y d ł o n a 
front o d p o w i e d n i o d o l i n i i k o ś c i o ł a . 

P i e r w s z e r o z w i ą z a n i e — z n i e s i e n i e 
m u r u o p o r o w e g o i z a s t ą p i e n i e g o o b s z e r ­
n y m i s c h o d a m i , z n a j d u j e m y w p r a c a c h 
N r . 23 i 7*). Z d a n i e m n a s z e m n i e j e s t t o 
r o z w i ą z a n i e t y l k o w c a ł e m s ł o w a t e g o 
z n a c z e n i u r o z c i ę c i e i s t n i e j ą c e j s y t u a c y i . 
N i s z c z y o n o z a c i s z n y c h a r a k t e r m i e j s c a , 
o d r y w a k o ś c i ó ł o d c a ł o ś c i w z g ó r z a , z a ­
b i e r a n a s c h o d y z n i e w i e l k i e g o p l a c u 
p r z e d b u d y n k i e m p o w a ż n ą i l o ś ć m i e j s c a , 
n a t o m i a s t w o b e c k r z y w i z n y p a r c e l i n i e 
d a j e tej p i ę k n o ś c i , j a k i e j s i ę z r z u t u p o ­
z i o m e g o p o m o t y w i e s c h o d ó w s p o d z i e ­
w a ć m o ż n a , o r a z n i e d a j e d o b r e j k o -
m u n i k a c y i j e z d n e j . G d y d o d a m y , ż e 
s a m o w y k o n a n i e tej i d e i w p r o j e k c i e N r . 
23 n i e z d r a d z a d o b r e g o g u s t u , m u s i m y 
p r z e j ś ć n a d t y m p o m y s ł e m d o p o r z ą d k u 
d z i e n n e g o . T o s a m o d a j e s i ę m n i e j w i ę ­
ce j p o w i e d z i e ć o p o k r e w n e j i d e i s t w o ­
r z e n i a n a m i e j s c u s z k a r p y o b s z e r n y c h 
z a j a z d ó w ( p r a c e N r . 6, 19). 

D o d r u g i e j g r u p y z a l i c z y ć n a l e ż y pra­
ce N N r . 2, 3, 14, 26. W y c h o d z ą o n e 
z z a ł o ż e n i a , ż e a b y u w o l n i ć k o ś c i ó ł o d 
n i e b e z p i e c z n e g o s ą s i e d z t w a n o w e g o 
g m a c h u i z a p e w n i ć t e m u g m a c h o w i z u ­
p e ł n ą n i e z a l e ż n o ś ć f o r m , a p r z y t e m 
s t w o r z y ć p r z e d n i m ż ą d a n y o b s z e r n y 
p l a c , t r z e b a g o c o f n ą ć w g ł ą b j a k n a j ­
d a l e j . M ę s k i e t o p o s t a n o w i e n i e z n a l a z ł o 
s z c z e g ó l n i e d o b r e r o z w i ą z a n i e w s y t u a ­
c y i p r a c N r 2 i 3. K o ś c i ó ł w r a z z p l e ­
b a n i ą w o t o c z e n i u drzew z o s t a j e b e z 

*) Dla lepszej oryentacyi podajemy godła prac 
konkursowych, odpowiadających cytowanym w ar­
tykule numerom, jakiem! oznaczone zostały przez 
sąd: Nr. 1 — »Próba«, 2 — Trójkąt o barwie 
ciemno-czerwonej, 3 — »Lutnia«, 4 — »Podwórze-
O g r ó d s 5 — »A. 1). it>6i«, 6 — »3— igi3«, 7 — 
»X — Y«, 8 — »Nowa siedziba*, 9 - »Dla nauki*, 
10 — »Lew«, u — »Tibi Patria*, 12 — » l ) i a b o l o 
svadente«, l3 — barwy: biała, amarantowa i nie­
bieska w kole, 14 (F 1 ) , i5 (F»), 16 (F 3 ) - >Quod 
felix faustum fortunatumque sit«, 17 — >Aka<, 
18 — »Wiedza i wiara*, 19 — » Polskiej nauce*, 
20 — Marka T . S. L . , 21 - >Adri«, 22 — >Alma 
Mater«, 23 — »Excelsior«, 24 — Inicyały króla 
lana Kazimierza, 25 — »Szkic«, 26 — >Pająk<, 
27 — »Skala«, 28 — »Krak«, 29 — »Znicz«, 3o — 
• Sąsiedzka zgoda*, 3l — - A l m a Mater*, 32 — 
»Brevitas«. 
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k o n k u r e n c y i i n a z a w s z e z a b e z p i e c z o n y 
o d e w e n t u a l n e g o d o t k n i ę c i a p r z e z p r z y ­
s z ł e p o w i ę k s z a n i e z a b u d o w a ń u n i w e r ­
s y t e c k i c h . S z k a r p a s ł u ż y t y l k o d o k o -
n i u n i k a c y i p i e s z e j , n a t o m i a s t o s o b n y 
w y g o d n y z a j a z d n a o b s z e r n y p l a c p r z e d 
u n i w e r s y t e t e m s t w a r z a s i ę o d u l i c y 
M o c h n a c k i e g o z a k o ś c i o ł e m . S z k a r p a 
s a m a o b s a d z o n a d r z e w a m i . C o p r a w d a . 

Nr. 3. »Lutnia*. 

s y l w e t a c a ł o ś c i u k r ó c o n ą z o s t a j e o j e ­

d e n c z y n n i k — b u d y n k u o b o k k o ś c i o ł a , 

k t ó r y t o b u d y n e k z a s t ę p u j ą d r z e w a , a l e 

c z y n n i k t e n p r z y i n n y c h z a l e t a c h p r o ­

j e k t u n i e w y d a w a ł b y s i ę n a m d e c y d u ­

j ą c y m . N a t o m i a s t , w tej s y t u a c y i s z c z e ­

g ó l n i e , g m a c h u n i w e r s y t e t u b y ł b y m a ł o 

w i d o c z n y o d u l i c y M i k o ł a j a , a d o p i e r o 

z p l a c u n a w z g ó r z u s a m e m . A l e i ta 

o k o l i c z n o ś ć n i e p o w i n n a s t a n o w i ć z a ­

r z u t u , o i l e f a s a d y b u d y n k u , w c a ł e j 

s w e j o k a z a ł o ś c i w i d o c z n e o d s t r o n y z a ­

j a z d u i z p l a c u , p o d w z g l ę d e m a r c h i t e ­
k t o n i c z n y m s t a n ą n a w y s o k o ś c i r o z w i ą ­
z a n e j sytuacyi. — Z p o d o b n e j i d e i w y ­
c h o d z i t e ż p r o j e k t N r . 14, a l e n i e m a j ą c 
z a l e t p o p r z e d n i e g o , m a b r z y d k i e z a ł o ­
ż e n i e p l a c u , a n a d t o b r a k m u j a s n e j d e -
c y z y i p r z e z t o , ż e o d d a l a j ą c g m a c h z a ­
s a d n i c z o o d k o ś c i o ł a , c z e p i a s i ę j e d n a k 
p r a w e m s k r z y d ł e m j e g o a b s y d y , d a j ą c 

Nr. 14. (I71) »Quodfelix faustum fortuuatumąue sit*. 

m u z a t ł o , z b y t e c z n e i n i e s p o k o j n e , c o ś 

w r o d z a j u w i e ż y , a n a s t ę p n i e z n ó w c o f a 

s i ę w s t e c z d o g ł ó w n e g o k o r p u s u g m a ­

c h u . — S y t u a c y a p r o j e k t u N r . 26 z w y s u -

n i ę t e m i d w i e m a k o l u m n a d a m i p o b o k a c h 

s t w o r z o n e g o p l a c u o z n a c z e n i u c z y s t o 

d e k o r a c y j n e m , j e s t p r z e s a d ą d a l e k ą o d 

r z e c z y w i s t e j p o t r z e b y . 

T r z e c i a g r u p a p r o j e k t ó w ( N N r . 8, 10, 

12, l 3 , 17, 20, 21, 22, 29, 3o , 3 l ) s t a w i a 

n o w y u n i w e r s y t e t w l i n i i i s t n i e j ą c e g o 

b u d y n k u . Z e w z g l ę d u n a u t r z y m a n i e 
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o b e c n e j s y l w e t y w z g ó r z a , s t a n o w i s k o 

n a j s y m p a t y c z n i e j s z e , l e c z i n a j t r u d n i e j ­

s z e . 

W z r u s z a j ą c y m j e s t s e n t y m e n t a u t o ­

r ó w p r a c y N r . 20 ( p p . D e r d a c k i e g o i M i n ­

k i e w i c z a ) , z j a k i m o d n o s z ą s i ę d o k o ­

ś c i o ł a ; p r o j e k t u j ą o n i s w ó j u n i w e r s y t e t 

z t a k d e l i k a t n ą n a ń u w a g ą , w f o r m a c h 

d y s k r e t n y c h , n i e m n i e j j e d n a k s z l a c h e t -

p n i e , z a ł o ż o n e w s z k a r p i e , u ł a t w i a j ą c e 
k o m u n i k a c y ę w s t r o n ę o d w r o t n ą k o ś c i o ­
ł o w i , są w ś c i s ł e j h a r m o n i i z o g ó l n ą 
i d e ą p r o j e k t u . 

P r a c a N r . 10 ( p p . W o j t y c z k i i W y -
c z y ń s k i e g o ) z p o d o b n e g o w y c h o d z i z a ­
ł o ż e n i a : n i e s t w a r z a n i a o g r o m e m n o ­
w e g o b u d y n k u k o n k u r e n c y i k o ś c i o ł o w i , 
d ą ż e n i e j e d n a k d o u z y s k a n i a o b s z e r n e g o 

Nr. 20. Znak T. S. L . Nr. 10. »Lew«. 

n y c h , ż e c h w y t a j ą z a s e r c e k a ż d e g o , 

a n a d e w s z y s t k o m i ł o ś n i k ó w s t a r e g o 

L w o w a . O s i ą g n ę l i o n i h a r m o n i ę / . k o ś c i o ­

ł e m i z a c h o w a l i o b e c n ą s y l w e t ę w z g ó ­

r z a t a k ż e i p r z e z t o , ż e z r e d u k o w a l i i l o ś ć 

p i ę t e r w c z ę ś c i d o t y k a j ą c e j k o ś c i o ł a d o 

d w ó c h n i s k i c h i u n i k a l i m o t y w ó w w i e l ­

k i c h . T o o s t a t n i e j e d n a k p o z b a w i ł o i c h 

g m a c h m o n u m e n t a l n e g o w y r a z u , a u t r z y ­

m a n i e l i n i i d a w n e g o b u d y n k u n i e p o ­

z w o l i ł o s t w o r z y ć w y m a g a n e g o p l a c u 

p r z e d n o w y m . D r o b n e , d y s k r e t n e s t o -

p l a c u n a p r o w a d z i ł o a u t o r ó w n a i n n e 

r o z w i ą z a n i e . W y s u w a j ą o n i z k o r p u s u 

w g ł ę b i p o ł o ż o n e g o w i e l o p i ę t r o w e g o 

b u d y n k u c z ę ś c i j e d n o p i ę t r o w e n a f r o n t 

i ł ą c z ą je z s o b ą k o l u m n a d ą w w i e l k i m 

s t y l u ; w t e n s p o s ó b p o w s t a j e w s p a n i a ł e 

p o d w ó r z e , d o b r e j a k o z a j a z d , a d o s k o ­

n a ł e j a k o m i e j s c e z g r o m a d z e ń p o d g o -

ł e m n i e b e m , a p r z e c i e ż w z a m k n i ę t e j 

m u r a m i p r z e s t r z e n i . R ó w n o c z e ś n i e o s i ą ­

g n i ę t o m o t y w f a s a d o w y n i e p r z y g n i a ­

t a j ą c y w i d o k u k o ś c i o ł a , a j e d n a k p i e r w -



s z o r z ę d n e j s i ł y , g o d n i e p r z y g o t o w u j ą c y 

d o w r a ż e ń d a l s z e j w e w n ę t r z n e j g ł ó w n e j 

c z ę ś c i b u d y n k u . W o b e c t e g o w a l n y 

m o t y w a u l i , z n a t u r y r z e c z y o p a n o w u ­

j ą c y f a s a d y g ł ó w n e i w t e n s p o s ó b n a j ­

w i ę c e j z a g r a ż a j ą c y k o ś c i o ł o w i , c o f n ą ł 

s i ę w s t e c z i n i e t r a c ą c n i c n a w a l o r z e , 

s t a n o w i i n t e r e s u j ą c y p l a n d a l s z y . J e d n ą 

m i e ć t y l k o m o ż n a w ą t p l i w o ś ć , c z y k l a -

D w i e p o w y ż s z e p r a c e p o k o n a ł y s z c z ę ­
ś l i w i e k o n f l i k t z k o ś c i o ł e m , d r u g a w s p o ­
s ó b b a r d z i e j p o m y s ł o w y i w i ę c e j s t a ­
n o w c z y w w y r a z i e a r c h i t e k t o n i c z n y m 
n o w e g o g m a c h u , w p o d n i o s ł o ś c i t o n u , 
w p r o s t o c i e , n i e w y k l u c z a j ą c e j m o n u ­
m e n t a l n o ś c i . 

P r a c a N r . 12 ( p p . S z y s z k o - B o h u s z a 
i B u r s t i n a ) r ó w n i e ż u t r z y m u j e d a w n ą 

Nr. 3i. »Alma Mater-. Nr. 12. »l)iabolo svadeute«. 

s y c z n y i p i ę k n y w s w e j s y m e t r y i f r o n ­

t o w y m o t y w k o l u m n a d y n i e s t r a c i c o ś ­

k o l w i e k z e s w e j h a r m o n i i p r z e z u s t a ­

w i e n i e g o z k o n i e c z n o ś c i w l i n i i k o ­

ś c i o ł a , a w i ę c k r z y w o d o l i n i i s z k a r p y 

i c z y m o t y w t e n w c z ę ś c i s w o j e j d o l n e j 

n i e z a n a d t o z n i k n i e z a s z k a r p ą . N a t o 

j e s t j e d n a k o d p o w i e d ź , ż e m o t y w k o ­

l u m n a d y t o t y l k o a k c e n t p o c z ą t k o w y , 

t o p r z y g o t o w a n i e d o w r a ż e n i a w n ę t r z a 

p o d w ó r c a , z k ą d j u ż w s z y s t k i e j e g o w a ­

l o r y w y s t ą p i ą w c a ł e j p e ł n i . 

l i n i ę b u d y n k u u n i w e r s y t e c k i e g o i w ś r ó d 

r o z p a t r y w a n e j g r u p y p r o j e k t ó w m a tę 

z a l e t ę , ż e u z u p e ł n i a k o m u n i k a c y ę z j a z ­

d e m w s t r o n ę u l i c y D ł u g o s z a . P o m i m o 

w y s o k i e g o a r t y z m u f a s a d y , ( o c z e m n i ­

ż e j ) , a u t o r o w i e j a k s i ę z d a j e n i e c z u l i 

s i ę z w i ą z a n i i s t n i e n i e m k o ś c i o ł a . 

T w o r z e n i e o b s z e r n e g o p l a c u p r z e d 

u n i w e r s y t e t e m o p e w n e m p o k r e w i e ń ­

s t w i e z a ł o ż e n i a z p r a c ą N r . 10, p r z y ­

ś w i e c a ł o a u t o r o w i p r a c y N r . 29; z b r a k ł o 

m u s i ł . 
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P o ś r e d n i e m i ę d z y d w o m a o s t a t n i e m i 
r o z w i ą z a n i a m i s y t u a c y i z a j m u j e g r u p a 
c z w a r t a , a m i a n o w i c i e p r a c e N N r . 1, 4, 

5, 6, 9, u , 16, 24, 27, 32. M n i e j s z e 
l u b w i ę k s z e c o f n i ę c i e b u d y n k u u n i w e r ­
s y t e c k i e g o o d l i n i i f r o n t u k o ś c i o ł a , c e l e m 
u z y s k a n i a p l a c u , n i e d a ł o p o d w z g l ę ­
d e m s y t u a c y j n y m w w y m i e n i o n y c h p r a ­
c a c h s z c z ę ś l i w e g o w y n i k u . 

O s t a t n i ą g r u p ę p o ­
m y s ł ó w n a t e m a t s y ­
t u a c y i s t a n o w i ą p r a c e 
N N r . 7, i 5 , 18, 25. A u -
t o r o w i e p r a g n ę l i s t w o ­
r z y ć r ó w n o w a g ę c z y 
t eż p r z e c i w w a g ę k o ­
ś c i o ł o w i p r z e z w y s u ­
n i ę c i e n a f r o n t j e d n e g o 
skrzydła b u d y n k u u n i ­
w e r s y t e c k i e g o i w t e n 
s p o s ó b s t w o r z y ć p l a c 
p r z e d u n i w e r s y t e t e m . 
Z a ł o ż e n i e z g r u n t u fa ł ­
s z y w e : s t w o r z e n i e r ó ­
w n o w a g i s t a r e m u k o ­
ś c i ó ł k o w i z a p o m o c ą 
j e d n e g o s k r z y d ł a n o ­
w e g o b u d y n k u j e s t n i e ­
m o ż l i w e , s t w o r z e n i e 
z a ś p r z e c i w w a g i j e s t j a ­
kąś w a l k ą n i e n a m i e j ­
s c u : p o w s t a j e p l a c d z i ­
w a c z n y , z d r a d z a j ą c y 
s z t u c z n e , n i e u d a n e dą­
ż e n i e d o w y w o ł a n i a m a l o w n i c z o ś c i . N i e ­
k t ó r e b a r d z o p o w a ż n e n a w e t w y s i ł k i 
z p o w o d u z a s a d n i c z o b ł ę d n e g o p u n k t u 
w i d z e n i a , p o s z ł y t u t a j n a m a r n e . 

P r z y o m a w i a n i u s y t u a c y i p r o j e k t ó w 
m u s i e l i ś m y z k o n i e c z n o ś c i d o t k n ą ć ś c i ś l e 
z t e r n z w i ą z a n e j w n i e k t ó r y c h w y p a d ­
k a c h k w e s t y i f a s a d . R o z p a t r u j ą c b l i że j 
tę s t r o n ę k o n k u r s u , s t w i e r d z i ć n a l e ż y , 
ż e o g ó l n y p o z i o m a r t y s t y c z n y p r a c j e s t 
w y s o k i . P o d ą ż a j ą c z a w s p ó ł c z e s n y m i 
p r ą d a m i , p r z e r a b i a j ą c j e j e d n a k s a m o 

Nr. 18. »Wiedza i wiara* 

d z i e l n i e , r o k u j ą o n e p i ę k n y r o z w ó j 
n a s z e j a r c h i t e k t u r y , u j a w n i a j ą s z e r e g 
p i e r w s z o r z ę d n y c h t a l e n t ó w , d u ż o s z c z e ­
r y c h w y s i ł k ó w , u w i e ń c z o n y c h n i e j e d n o ­
k r o t n i e b a r d z o i n t e r e s u j ą c y m r e z u l t a t e m . 

D o n a j l e p s z y c h r o z w i ą z a ń w g r a n i ­
c a c h z a d a n i a z a l i c z y ć t r z e b a p r a c ę p p . 
W o j t y c z k i i W y c z y ń s k i e g o . P o d n i e ś l i ­
ś m y j u ż w y ż e j w i e l k i e z a l e t y f r o n t o w e j 

k o l u m n a d y , d y s k r e t n e 
s t o p n i o w a n i e a r t y s t y ­
c z n e g o e f e k t u p r z e z p i ę ­
t r z e n i e s i ę a r c h i t e k t u r y 
ś l a d e m w z n o s z e n i a s i ę 
t e r e n u , m o n u m e n t a l n y 
w y r a z c a ł o ś c i , u w z g l ę ­
d n i e n i e s ą s i e d z t w a k o ­
ś c i o ł a . P a w i l o n o m f r o n ­
t o w y m z a r z u c i ć b y t y l ­
k o m o ż n a o d s t ę p u j ą c y 
o d p l a n u k i e r u n e k z a ­
ł o ż e n i a s z c z y t ó w , a f a ­
s a d z i e b o c z n e j o d u l i c y 
D ł u g o s z a w ś r ó d e f e k ­
t o w n y c h r y z a l i k ó w p e ­
w n ą o s c h ł o ś ć . 

P p . S z y s z k o - B o h u s z 
i Burstin d a l i f a s a d ę 
f r o n t o w ą ś m i a ł ą , m o ­
n u m e n t a l n ą , w d u c h u 
n o w o c z e s n y m p o j ę t ą , 
u t r z y m a n ą w w i e l k i c h 
b r y ł a c h , o w y s o k i c h 
z a l e t a c h a r t y s t y c z n y c h . 

F a s a d a b o c z n a m n i e j i n t e r e s u j ą c a , a p ó ł ­
k o l i s t e z a m k n i ę c i e b u d y n k u z ty łu z a ­
p o w i a d a w r z u c i e w i ę c e j , n iż d a j e w e l e -
w a c y i . 

P p . D e r d a c k i i M i n k i e w i c z s t w o r z y l i 
d y s k r e t n y m i ś r o d k a m i u j m u j ą c ą c h o ć 
m o ż e z b y t s k r o m n ą c a ł o ś ć , a w n a r o ­
ż n i k u o d u l i c y D ł u g o s z a o s i ą g n ę l i i n t e ­
r e s u j ą c y u k ł a d g ó r n y c h m a s . 

W ś r ó d d a l s z y c h p r a c w i e l k a i l o ś ć w y ­
b i j a s ię z a l e t a m i a r t y s t y c z n e m i . P r z e d e -
w s z y s t k i e m p r a c a p . B u d k o w s k i e g o o d o ­
s k o n a ł y m u k ł a d z i e m a s b u d y n k u w y s o ­
k i e g o , c h o ć z b y t o s c h ł y c h m o t y w a c h 
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f a s a d o w y c h . R ó w n i e ż d o b r e pokonanie 
m a s b u d y n k u i r ę k ę p e w n ą z d r a d z a p r o ­
j e k t N r . 27, j a k k o l w i e k u t r z y m a n y r a ­
c z e j w c h a r a k t e r z e Col legium j e z u i c k i e g o , 
a p r o j e k t N r . 11 , p o w a ż n y , r o z p o c z ę t y 
e f e k t o w n y m r y z a l i t e m , w d a l s z y m c i ą g u 
t r a c i n a s i l e . 

Z p o w o d u p r o j e k t ó w N r . 2 i 3, k t ó ­
r y c h w y s o k i e z a l e t y p o d w z g l ę d e m s y ­
t u a c y i j u ż p o d n o s i l i ś m y , ż a ł o w a ć t y l k o 
m o ż n a , że n i e w y z y s k u j ą o n e d o s t a t e ­
c z n i e z d o b y t e j s y t u a c y ą n i e z a l e ż n o ś c i 
o d k o ś c i o ł a i że p o m i m o w i e l u p i ę t e r 
da ją a r c h i t e k t u r ę j a k n a u n i w e r s y t e t 
z a d r o b n ą . 

Z a c i ę c i e m a r t y s t y c z n e m o d z n a c z a j ą s ię 
m i ę d z y i n n e m i p r a c e N r . 26, 32 i 18. 

P i e r w s z a z n i c h p o m i m o s w e j b o m b a -
s t y c z n o ś c i w y k a z u j e d u ż o w e r w y , d o ­
p r o w a d z o n e j w p r a w d z i e t u t a j d o p r z e ­
s a d y , a l e c e n n e j , j a k o z n a m i ę t a l e n t u . 
R ó w n i e ż d z i e ł e m t a l e n t u , m o ż e n i e s p o ­
k o j n e g o , l e c z w r a ż l i w e g o , j e s t p r a c a N r . 
32, m i m o n i e d o s t a t k ó w w r z u t a c h i m i m o , 
ż e f a s a d a n i e j e s t d l a u n i w e r s y t e t u c h a ­
r a k t e r y s t y c z n a , a u l i b r a k d o s t a t e c z n e g o 
w y r a z u n a z e w n ą t r z , a w i e ż a m o t y w o ­
w a n a j e d y n i e w z g l ę d a m i m a l o w n i c z o ś c i 
i c h ę c i ą o ż y w i e n i a w z g ó r z a . W p o k r e ­
w n e j d u c h e m p r a c y N r . 18 a u t o r u ż y ł 
f o r m w i e l k i c h , n i e m a j ą c y c h w p r a w d z i e 
d o s t a t e c z n e g o u z a s a d n i e n i a w p l a n i e 
i w i e ż b e z r a c y i b y t u , a l e w y s i ł e k a r ­
t y s t y c z n y d ą ż ą c y d o e f e k t o w n e g o o p a ­
n o w a n i a s y l w e t y c a ł e g o w z g ó r z a , z d r a ­
d z a ś m i a ł o ś ć i ś w i e ż o ś ć . 

P u n k t c i ę ż k o ś c i w n ę t r z a k a ż d e g o b u ­
d y n k u , a w b a r d z o w y s o k i m s t o p n i u 
b u d y n k u p u b l i c z n e g o , l e ż y w z a ł o ż e n i u 
w e s t i b u l u w z w i ą z k u z e s c h o d a m i . W b u ­
d y n k u u n i w e r s y t e c k i m r o z w a ż y ć b y t r z e ­
b a , g d z i e m ł o d z i e ż a k a d e m i c k a m a s i ę 
z b i e r a ć , g d z i e z a t r z y m y w a ć , d o k ą d s i ę 
u d a ć , j a k s i ę r o z p r ó s z y ć ; c z y t ł u m y t e 
w p e w n y c h p o r a c h d n i a r o s n ą c z y z n i ­
kają, c z y są o n e z a w s z e t y l k o m ł o d z i e ż ą 

a k a d e m i c k ą , c z y też p r z y b y w a i m i n n a 
p u b l i c z n o ś ć . J e d n e m s ł o w e m w y p a d n i e 
z b a d a ć ż y c i e i r u c h w g m a c h u p o z a s a ­
l a m i s z k o l n e m i . W y p ł y n i e s tąd o d r a z u 
r o z l e g ł o ś ć w e s t i b u l u , z a ł o ż e n i e g ł ó w n y c h 
k o m u n i k a c y j w t y m s a m y m p o z i o m i e , 
p o ł o ż e n i e , r o z l e g ł o ś ć i c h a r a k t e r s c h o ­
d ó w g ł ó w n y c h . 

I s t n i e j e z w y c z a j z a k ł a d a n i a w b u d y n ­
k a c h p u b l i c z n y c h s c h o d ó w p a r a d n y c h , 
o d ś w i ę t n y c h , p r o w a d z ą c y c h t y l k o n a l 
p i ę t r o , d o j a k i e j ś w i e l k i e j s a l i r e p r e z e n ­
t a c y j n e j , a i d i , p o d c z a s g d y z w y k ł a k o -
m u n i k a c y a m i ę d z y p i ę t r a m i o d b y w a s ię 
i n n e m i b o c z n e m i s c h o d a m i . Z w y c z a j t e n 
p a n u j e o d d a w n a p o m i ę d z y a r c h i t e k t a m i 
e u r o p e j s k i m i , p r a w d o p o d o b n i e p r z e j ę t y 
z p a ł a c ó w , t e a t r ó w d w o r s k i c h i t . d . , 
g d z i e j e s t t o u s p r a w i e d l i w i o n e l i c z n y m 
d w o r e m l u b c h ę c i ą o d d z i e l e n i a s ię o d 
t ł u m u . A l e j u ż n o w o c z e ś n i e p o j ę t e t e a ­
t r y n i e ma ją s c h o d ó w o d ś w i ę t n y c h . — 
J a k a m o ż e b y ć d l a n i c h r a c y a w u n i ­
w e r s y t e c i e ? Ż a d n a . U r o c z y s t o ś c i , k t ó r e 
w y m a g a ł y b y r o z d z i a ł u p u b l i c z n o ś c i , n i e 
m a s z , b o n a w e t i n a u g u r a c y a , o d b y w a ­
j ą c a s i ę z resz tą r a z d o r o k u , j e s t ś w i ę ­
t e m p u b l i c z n e m , d o a u l i m a w s t ę p k a ­
ż d y , a p r z e d s t a w i c i e l e w ł a d z y i i n s t y t u -
c y j p u b l i c z n y c h z a d o w a l a j ą s i ę s ł u s z n i e 
s z p a l e r e m , c h r o n i ą c y m i c h o d ś c i s k u , 
t a k j a k s z p a l e r c h r o n i d o s t o j n i k ó w k o ­
ś c i o ł a w u r o c z y s t e ś w i ę t a . — P o z o s t a j e 
w i ę c c h y b a s p o s o b n o ś ć d l a a r c h i t e k t a p o ­
p i s a n i a s i ę s w ą sz tuką , s t w o r z e n i a r z e ­
c z y o k a z o w e j . T u j e d n a k n a d m i e n i ć 
t r z e b a , ż e i s c h o d y z w y k ł e , s ł u ż ą c e c e ­
l o m k o m u n i k a c y j n y m p r z e z w s z y s t k i e 
p ię tra d u ż e g o b u d y n k u p u b l i c z n e g o , j u ż 
s a m ą s w o j ą k o n i e c z n ą r o z l e g ł o ś c i ą , s t a ­
n o w i ć m o g ą m o t y w w i e l k i , a w d z i ę c z n y 
i d o p o k o n a n i a t r u d n y . P o n a d t o , p o ł o ­
ż e n i e s c h o d ó w c e n t r a l n e m a n i e z a w o ­
d n i e p i e r w s z e ń s t w o p r z e d i n n e m i d z i ę k i 
ł a t w o ś c i i c h o d s z u k a n i a i s z y b k o ś c i 
w o s i ą g n i ę c i u p i ę t e r . 

D l a t e g o u w a ż a m y , ż e s c h o d y g ł ó w n e 
w u n i w e r s y t e c i e p o w i n n y b y ć z a ł o ż o n e 
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c e n t r a l n i e i s t a n o w i ć k o m u n i k a c y c c z ę ­

ści f r o n t o w e j i t y l n e j o r a z k o m u n i k a c y ę 

w s z y s t k i c h p i ę t e r . T r z e b a w i ę c o d d a ć 

p i e r w s z e ń s t w o p r z e d i n n e m i t y m p r a ­

c o m , k t ó r e t o u w z g l ę d n i a j ą , c h o ć i i n n e 

m a j ą n i e r a z i n t e r e s u j ą c e r o z w i ą z a n i a , ż e 

w y m i e n i m y p r a c ę p p . D e r d a c k i e g o i M i n ­

k i e w i c z a , k t ó r z y z d a j e s i ę p r a g n ę l i b r a k 

c h a r a k t e r y s t y c z n e j f a s a d y w y n a g r o d z i ć 

z a ł o ż e n i e m b a r d z o w s p a n i a ł y c h i d o b r z e 

w s o b i e z a m k n i ę t y c h s c h o d ó w o d ś w i ę ­

t n y c h . 

* 

J u ż z d o t y c h c z a s o w y c h n a s z y c h u w a g 

w i d a ć , ż e p r z y n a j l o j a l n i e j s z e n i s t a n o ­

w i s k u , j a k i e p r a g n ę l i b y ś m y z a j ą ć w o b e c 

s ą d u , k t ó r e g o z a d a n i e z a p r a w d ę b y ł o 

n i e ł a t w e , n a s z a o p i n i a o p r o j e k t a c h k o n ­

k u r s o w y c h w n i e j e d n y m p u n k c i e r ó ż n i 

s i ę o d t e j , k t ó r e j w y r a z e m j e s t p r z y z n a ­

n i e n a g r ó d . 

P r z e d e w s z y s t k i e m , n i e u d z i e l e n i e p i e r ­

w s z e j n a g r o d y ż a d n e m u p r o j e k t o w i , i m o ­

t y w o w a n i e t o t e r n , ż e w ś r ó d w y b r a n y c h 

p r a c » n i e m a ż a d n e j t a k w y b i t n e j , k t ó r a 

z a s ł u g i w a ł a b y n a o d z n a c z e n i e j e j p i e r w ­

s z ą n a g r o d ą « — j e s t , z d a n i e m n a s z e m , 

w o b e c w y n i k u k o n k u r s u n i e s ł u s z n e . 

Z r o z u m i e ć m o ż n a t r u d n o ś c i w y b o r u , a l e 

d l a tej t r u d n o ś c i z e p c h n i ę c i e w y b i t n y c h 

p r a c n a d r u g o r z ę d n e s t a n o w i s k o , t ł ó -

m a c z y ć m o ż n a c h y b a b r a k i e m d e c y z y i . 

P o z a t e r n , p o s t a w i e n i e t r z e c h p r a c n a 

r ó w n i n i e m o ż e z a d o w o l i ć r o z p i s u j ą c e g o 

k o n k u r s , k t ó r e g o s i ę w t e n s p o s ó b n i e 

w s p i e r a s ą d e m , k t ó r e m u s i ę n i e d a j e w y ­

t y c z n e j p r z y b u d o w i e . W s z a k r o z p i s a n i e 

k o n k u r s u p r z e z M i n i s t e r s t w o O ś w i a t y 

n o s i ł o w ł a ś n i e c e c h ę z a p y t a n i a , j a k i t o 

n a j o g ó l n i e j s z y c h a r a k t e r p o w i n n a m i e ć 

p r z y s z ł a b u d o w a , o d a n y m p r o g r a m i e , 

n a d a n y m p l a c u , w s t o s u n k u d o i s t n i e ­

j ą c y c h b u d o w l i ; z p e w n o ś c i ą m n i e j s z ł o 

t u o u ł o ż e n i e o b o k s i e b i e s a l , f a k u l t e ­

t ó w i t. d . | b o t o j e s t s p r a w a , k t ó r a 

o s t a t e c z n i e d o p i e r o z e s z k i c e m w r ę k u 

i p o b a r d z o w y c z e r p u j ą c e j d y s k u s y i z p o ­

s z c z e g ó l n y m i p r o f e s o r a m i u s t a l o n ą b ę ­

d z i e . S z ł o r a c z e j o w y s z u k a n i e n a j l e p ­

s z e g o w d a n y c h w a r u n k a c h p r o j e k t u , 

k t ó r y b y w g r a n i c a c h z d r o w o p o m y ś l a ­

n e g o s z k i e l e t u d a w a ł m o ż n o ś ć s p r a w ę 

u t y l i t a r n o ś c i z a ł a t w i ć , a l e n a d t o z a p o ­

w i a d a ł b u d y n e k c h a r a k t e r y s t y c z n y , p o ­

w a ż n y i w m i a r ę p o k a ź n y . W i e m y , ż e 

d o r o z d z i e l e n i a n a g r ó d s ą d b y ł n i e s t e t y 

p o s t a n o w i e n i e m p r o g r a m u u m o c o w a n y , 

j e d n a k , z d a n i e m n a s z e m , z b y t s k w a p l i ­

w i e z t e g o s k o r z y s t a ł : p o z o s t a w i ł s p r a w ę 

w z a w i e s z e n i u i o t w o r z y ł n i c z e m j u ż 

n i e k r ę p o w a n e p o l e r o z w i ą z a n i o m p o z a -

k o n k u r s o w y m l u b z a k u l i s o w y m . 

G d y b y n a w e t m o ż n a b y ł o z n a l e ś ć 

w t y m w y p a d k u p e w n e u s p r a w i e d l i w i e ­

n i e , to j u ż w ż a d n y m r a z i e z g o d z i ć s i ę 

n i e p o d o b n a n a w y s u n i ę c i e o b o k p r a c 

p p . W o j t y c z k i i W y c z y ń s k i e g o , S z y s z k o -

Bohusza i Burstina, t a k ż e i p r a c p . D r a 

O b m i ń s k i e g o , k t ó r y c h m i e j s c e p o w i n i e n 

b y ł z a j ą ć p r o j e k t p p . D e r d a c k i e g o i M i n ­

k i e w i c z a . 

A u t o r , o k t ó r y m m o w a , z ł o ż y ł b y ł 

t r z y p r a c e p o d j e d n e m g o d ł e m i j e d n ą 

k o p e r t ą . A w i ę c p r z e d e w s z y s t k i e m n i e 

w i e m y , k t ó r ą z n i c h s ą d n a g r o d z i ł : N r . 

14, l 5 , c z y 16? W t y m k i e r u n k u p o w i n ­

n a b y ł a z a p a ś ć d e c y z y a , a n i e n a l e ż a ł o 

u w a ż a ć t r z e c h t y c h p r a c z a j e d n ą o t r z e c h 

a l t e r n a t y w a c h , a l b o w i e m k a ż d a z i n n e g o 

p u n k t u w i d z e n i a w y c h o d z i : N r . 14 t w o ­

r z y w i e l k i ź l e s f o r m o w a n y p l a c p r z e d 

b u d y n k i e m i c z ę ś c i o w o u w a l n i a g o o d 

w p ł y w u k o ś c i o ł a , N r . 15 t w o r z y t e n 

p l a c a s y m e t r y c z n i e , w y s u w a j ą c j e d n o 

s k r z y d ł o b u d y n k u n a f r o n t j a k o n i b y 

p e n d a n t d o k o ś c i o ł a , t r z e c i a N r . 16 z b l i ­

ża l i n i ę f r o n t u d o l i n i i k o ś c i o ł a . N i e s ą 

t o w i ę c a l t e r n a t y w y j e d n e j m y ś l i , t y l k o 

t r z y m y ś l i r ó ż n e . K a ż d a w r e s z c i e z t y c h 

p r a c i n n y p r z e d s t a w i a r z u t , c z y t o s i ę 

o d n o s i d o w e j ś c i a , w e s t y b u l u , c z y p o ­

ł o ż e n i a i c h a r a k t e r u s c h o d ó w . R z e c z ą 

b y ł o autora z d e c y d o w a ć , k t ó r ą p r a c ę 

u w a ż a z a n a j l e p s z ą , a s k o r o t e g o n i e 

u c z y n i ł , s ą d p o w i n i e n b y ł t o o r z e c . U c h y -
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l e n i e s i ę s ą d u o d d e c y z y i p o z b a w i a w y ­
r o k p r z e k o n y w u j ą c e j s i ł y , a n a d t o k r z y w ­
d z i i n n y c h a u t o r ó w , u k r ó c a j ą c i c h s z a n ­
s e n a k o n k u r s i e , g d y ż z p e w n o ś c i ą m i a ł 
k a ż d y p o k i l k a , m o ż e n a w e t z a a w a n s o ­
w a n y c h s z k i c ó w , z k t ó r y c h p o s ł a ł n a 
s ą d n i e w i a d o m o c z y n a j l e p s z y . — W o ­
b e c u c h w a ł y , a b y t r z y p r a c e N r . 14, 

i 5 i t 6 » u w a ż a ć z a j e d n ą c a ł o ś ć « z a ł o ­
ż y ć m u s i m y b o d a j w p i ś m i e n a s z e m 
s t a n o w c z y p r o t e s t . 

G d y b y ź p r z y n a j m n i e j p r a c e te p o z a 
s t w i e r d z o n e m » b a r d z o d o b r e m r o z w i ą ­
z a n i e m r z u t ó w « , o c z e m d a ł o b y s i ę o s o ­
b n o n i e j e d n o j e s z c z e p o w i e d z i e ć , p r z e d ­
s t a w i a ł y j a k i k o l w i e k i n t e r e s a r t y s t y c z n y . 
O d w i d o k u t a k s ł a b y c h w p o m y ś l e i s z c z e ­
g ó ł a c h k o m p o z y c y j o d w y k l i ś m y j u ż w 
k o n k u r s a c h p o l s k i c h . I l e ż t o w i ę c e j m y ­
śl i , i l e s e n t y m e n t u a r t y s t y c z n e g o l e ż y w 
p r a c y N r . 20, i l e i c h j e s t w r e s z c i e w i n ­
n y c h n i e n a g r o d z o n y c h p r o j e k t a c h . P r z y 
c a ł y c h n i e d o s t a t k a c h p r a c N r . : t , 2, 3, 

5, 7, 11, 13, 18, 19, 25, 26, 27, 29, 3o, 

32, i l e ź t u w i d a ć t a l e n t u i c o n a j m n i e j 
s z l a c h e t n y c h u s i ł o w a ń w p o r ó w n a n i u 
z t e m i p r ó b a m i , n a p i e r w s z y p l a n w y -
s u n i ę t e m i , k t ó r y m n a w e t p r o t o k ó ł o f i -
c y a l n y p r z y z n a j e z a l e d w i e » p o p r a w n o ś ć « 
w k o m p o z y c y i . N i e m a d l a n i c h m i e j s c a 
w t y m k o n k u r s i e ! 

R ó w n i e ż t r u d n o z g o d z i ć s i ę z w y b o ­
r e m p r a c d o z a k u p n a : p r o j e k t N r . 24 

n a r ó w n i s t a w i a n y z z a k w e s t y o n o w a -
n y m i N r . : 14, tć>, 16, w p r o j e k c i e N r . 
6 a n i p o d w z g l ę d e m f a s a d , a n i s y t u a ­
c y i , a n i w r e s z c i e o g ó l n e j m y ś l i p l a ­
n u , n i e m o ż e m y d o p a t r z e ć s i ę r y s ó w , 
k t ó r e b y j e c z e m k o l w i e k d o d a t n i e m w y ­
r ó ż n i a ł y . 

Ż a ł u j e m y b a r d z o , ż e s t a n ą ć m u s i e l i ­
ś m y w c z ę ś c i o w e j s p r z e c z n o ś c i z w y r o ­
k i e m s ą d u . C z y n i m y t o j e d n a k w i m i ę 
s a m o d z i e l n e j k r y t y c z n e j t r a d y c y i n a s z e g o 
p i s m a i w o b r o n i e t y c h , k t ó r z y s w ó j t a ­
l e n t i w y s i ł k i a r t y s t y c z n e o d d a l i n a c e l 
w y s o k i , a p o z o s t a l i w c i e n i u . 

R E D A K C Y A . 

R O Z S T R Z Y G N I E C I E K O N K U R S U N A 
(Wyciąg 

Sąd konkursowy obradował we Lwowie od dnia 
18-go kwietnia do / -go maja I0,l3 r. i odbył w tym 
czasie ogółem 4 plenarne posiedzenia. Sąd two­
rzyli: Magnif. Rektor uniw. Dr . A d o l f Beck, prof. 
politechn. Gustaw Bisanz, prof. uniw. Dr . J a n 
Bołoz-Antoniewicz, prof. uniw. Dr. Marceli C h l a m -
tacz, arch. cyw. Stanisław Chołoniewski, arch. 
cyw. Juliusz Cybulski (jako zastępca), prof. szkoły 
przemysł, w Krakowie Władysław Ekielski, radca 
bud i inż. cyw. Zygmunt Kędzierski, prof. uniw. 
Dr. Ignacy Łyskowski, radca bud. Grzegorz Pe-
żański (w zastępstwie radcy dworu Rainera So-
pucha), Eksc. Dr. Leon hr. Piniński, arch. cyw. 
Wincenty Rawski, radca min. i szef dep. w min. 
rob. publ. Gustaw Sachs, radca minist. Franci­
szek Skowron, prof. uniw. Dr. Ignacy Zakrzewski. 
Przewodniczył Rektor Dr. Adol f Beck. Protoko­
łował arch. Maryan Osiński, delegat »Koła Archi ­
tektów Polskich* we Lwowie. 

Prac nadesłano 32, w tern 7 modeli. Po wysłu­
chaniu referatów o pracach przez referentów po­
szczególnych grup sędziów i po wyeliminowaniu 
prac nie nadających się do nagród ani do zaku­
pów, odbyło się głosowanie kartkami nad 9-ma 
wybranymi projektami, przyczem uchwalono, że 
prace oznaczone liczbami 14, i5, 16, będące dzie­
łem jednego autora, czego dowodem wspólne go­
dło I dołączona do projektów jedna koperta, na­
leży uważać za jedną całość pod skróconem go­
dłem: »F«, kompetującą o jedną tylko nagrodę. 

G M A C H U N I W E R S Y T E T U W E L W O W I E , 
z protokołu). 

Rezultat głosowania był następujący: 
Praca Nr. 12 — otrzymała głosów 14, Nr. 3l — 

głosów 14, Nr. 10 — głosów 13, Nr. 20 — głosów 
i3, »F« (NN. 14, i5, 16) — głosów 12, Nr. 6 — 
głosów 10, Nr. 24 — głosów 9, Nr. 18 — głosów 
7, Nr. 27 — głosów 6. Wobec tego wybrano do 
nagrodzenia prace Nr. 12, 3l, 10, 20, »F«, 6 i 24. 

Sąd konkursowy wobec tego, że w szeregu tych 
wybranych siedmiu prac niema żadnej tak wybi­
tnej, któraby zasługiwała na odznaczenie jej pierw­
szą nagrodą, postanowił jednogłośnie rozdzielić 
kwotę przeznaczoną na nagrody w ten sposób, 
aby stworzyć trzy Il-gie nagrody po 5.000 K., 
a dwie III-cie po 3.5oo K. 

Po tej uchwale przystąpiono do głosowania 
kartkami na 11-gie nagrody, w którem otrzymały: 
praca Nr. 12 — głosów 12, >F« — głosów 11. Nr. 
10 — głosów 10, Nr. 20 — głosów 4, Nr 3i — 
głosów 3, Nr. 24 — głosów 2. 

Przyznano przeto 11-gie równorzędne nagrody 
pracom Nr. 12, »F« i 10. 

W głosowaniu na 111-cie nagrody otrzymały: 
praca Nr. 20 — głosów 10, Nr. 3l — głosów 8, 
Nr. 6 — głosów 5, Nr. 24 — głosów 5. 

Przyznano przeto III-cie równorzędne nagrody 
pracom Nr. 20 i 3l — a pozostałe z 7-dmiu konku­
rujących Nr. 6 i 24 polecono wobec tego jedno­
głośnie do zakupna 

Po otwarciu kopert projektów nagrodzonych 
okazało się, że autorami prac : 
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Ludwik Wojtyczko i Kazimierz Wyczyński. Kraków. Konkurs na Uniwersytet lwowski. Praca Nr . 10. Godło : »Lew«. Parter i fasada boczna. 
II równorzędna nagroda. 

7" 





Adol f Szyszko-Bohusz i Maksymilian Buratin. Lwów. Konkurs na Uniwersytet lwowski. Praca Nr. 12. Godło: »Diaholo svadente«. Parter i fasada 
główna. II równorzędna nagroda. 
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Władysław Derdacki i Witold Minkiewicz. Lwów. Konkurs na Uniwersytet lwowski. Praca Nr. 20. Godło : Marka T . S. L . Parter i fasada główna. 
III równorzędna nagroda. 
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Tadeusz Obmiński. Lwów. Konkurs na Uniwersytet lwowski. Piaca Nr. 14 (F>) Godło: »<,}uod felix laustum fortiinatumt|iie sitic Parter i przekrój. 
II równorzędna nagroda. 
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Nr. 10 (»Lew«) są pp. K a z i m i e r z W y c z y ń -
s k i i L u d w i k W oj t y c z k o architekci w K r a ­
kowie. 

Nr. 12 (»I)iabolo svadente«) pp. A d o l f S z y ­
s z k o - B o h u s z i M a k s y m i l i a n B u r s t i n ar­
chitekci we Lwowie. 

»F« (»Quod Felix Faustum Fortunatumgue si»«) 
p. Dr. T a d e u s z O b m ' , i ń s k i arch. we Lwowie. 

Nr. 2 0 (Marka T. S. L.) pp. W ł a d y s ł a w D e r -

talenty architektoniczne. Za dobrą wolę służenia 
krajowi niech wolno będzie wyrazić wszystkim 
uczestnikom konkursu serdeczne słowa podzięki. 

O C E N A P R O J E K T Ó W K O N K U R S O W Y C H : 

N r . l . » P r ó b a « . Sytuacya projektu niedosta­
tecznie zdecydowana wobec kościoła. Plac przed 
budynkiem za mały. Plan przejrzysty, choć mało 
monumentalnie założony, zwłaszcza w westybulu 

-FH*H 

I piętro 

Tadeusz Obmiński, Patrz wyżej. Praca Nr. 14 (!•')'. Godło : »Quod feliz faustum fortunatumque sit« 

d a c k i i W i t o l d M i n k i e w i c z architekci we 
Lwowie. 

Nr. 3i (»Alma Mater<) p. A n t o n i B u d k o ­
wa k i architekt w Kobierzynie. 

Sąd konkursowy, spełniając swe zadanie, widzi 
się zmuszonym podnieść wysoką na ogół wartość 
nadesłanych prac; Ministerstwo Oświaty przyjdzie 
w posiadanie bardzo cennych wskazówek, w ja ­
kim kierunku należy pójść dalej, aby Uniwersy­
tetowi dać budynek odpowiedni celowi i znacze­
niu pierwszorzędnej w kraju uczelni, miastu zaś 
dać dzieło architektoniczne pierwszorzędne i tra­
fiające w charakter miasta. Stwierdza też,że przy spo­
sobności tego konkursu ujawniły się pierwszorzędne 

i schodach. Fasada nie zrównoważona; w fasadzie 
przedniej środkowy ryzalit zbytnio dominuje ; w bo­
cznej obce całości motywy. 

N r. 2. »T r ó j k ą t b a r w n y«. Przez zdecydowane 
cofnięcie budynku uniwersyteckiego uzyskano swo­
bodę rozmieszczenia całości projektowanych bu­
dynków. Usunięto wprawdzie konflikt z kościołem, 
tak że architektura uniwersytetu może być zupeł­
nie niezależną od architektury kościoła, jednak 
zbvtnie cofnięcie budynku uniwersyteckiego po­
ciąga za sobą tę wadę, że widać go dobrze do­
piero na rampie, a nadto harmonia zespołu cierpi 
na tcm dotkliwie. Architektura zewnętrza i wnę­
trza nie odpowiada ważności budynku. 
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Nr. 3. I n i n i . i . Praca prawie identyczna z Nr. 
2 w sytuacyi, planie i fasadzie. 

N r . 4. « P o d w ó r z e - O g r ó d « . Budowa nadto 
rozległa, sytuowana niezdecydowanie. Plac przed 
uniwersytetem za mały. W planie wielkim brakiem 
jest główna klatka schodowa, stanowczo za dro­
bna, założenie westybulu słabe, ubikacje zbyt roz­
rzucone. Budowa fasady bez znaczenia. 

N r . 5. »A. D. 1661«. Plac przed uniwersytetem 

rzystne. Wysunięty ryzalit nie może wprowadzić 
równoważnego czynnika z kościołem. Brak zde­
cydowanej osi. Pasada zupełnie obca charakterowi 
miasta, pretensyonalna, ze zbytecznemi wieżami. 

N r . 8. » N o w a s i e d z i b a o. Za mały plac przed 
uniwersytetem. W planie zastosowanie linii krzy­
wych prowadzi do nieforemnych i nieużytecznych 
przestrzeni. Niewolnicze powtarzanie w fasadzie 
motywów kościoła robi wrażenie monotonne. 

nie należycie ukształtowany. W planie bardzo ujem­
ną stroną są: założenie schodów nie odpowiadające 
godności budynku i aula przerywająca komuni-
kacyę. Fasada nie bez wdzięku, jednak za drobna, 
boczna ma zbyt utylitarny wygląd. 

N r . 6. »3—igi3«. Stworzenie zajazdu od ul. M i ­
kołaja nie wykonalne z powodu znacznych spad­
ków. Plan wprawdzie rozległy, ale stworzenie oso­
bnego wejścia od Instytutu chemicznego rozdziela 
niepotrzebnie komunikację. Plan o dużej powierz­
chni ma kilka szczęśliwych momentów. Fasada 
aczkolwiek dobrze rozczłonkowana, zwłaszcza na 
fasadzie bocznej, niema charakteru i powagi uczelni. 

N r . 7. o X — Y f . Założenie asymetryczne nie ko-

N r. 9. » D l a n a u k i * . Sytuacya jakkolwiek nie­
zdecydowana, nie zła. Plan wykazuje brak poczu­
cia monumentalności uniwersytetu. Obniżenie bu­
dynku prawie aż do chodnika ulicy Mikołaja 
niekorzystne. Budynek wskutek tego jakby rapa 
dnięty. Rozdział na 3 piętra, względnie 5 lub 4 
kondygnacje niedogodny. Sala nad aulą za niska. 

N r . 10. >Lew«. Autor przez stworzenie na fron­
cie skrzydeł jednopiętrowych złączonych kolum­
nadą zapewnia kościołowi należne mu stanowi­
sko. Stworzenie podwórza monumentalnego bar­
dzo szczęśliwe. Wygląd zewnętrzny od ulicy M i ­
kołaja oryginalny i poważny. 

N r . 11. » T i b i P a t r i a * . Budynek sytuowany 

78 



r n u f n n r — p — F — r 

Tadeusz Ohmiński. Konkurs na Uniwersytet lwowski. Praca Nr. 16 (Fs). Widok i parter. II równorzędna nagroda. 



za lii i/k<> szkarpy. Plan wykazuje kilka szczęśli­
wych momentów. Fasada boczna niespokojna, głó­
wna poważna jednak w zupełnej dysharmonii 
z kościołem. 

N r . 12. » I ) i a b o l o s va d e n t e». Gmach uniwer­
sytetu projektowany prawie w linii dawnego bu­
dynku, mimo to ma zajazd możliwy przez zało­
żenie wyjazdu ku ulicy Długosza. Rzut poziomy 
organicznie dobrze rozwiązany. Fasady o charakte­
rze nowoczesnym, efektowne. 

chodzących osi. Zupełnie źle założony trakt od 
ulicy Długosza. Fasady nie wytrzymują krytyki. 

N r . l8- " W i e d z a i wiara*. Asymetryczne za­
łożenie nie zapowiada zrównoważenia dominują­
cego znaczenia kościoła. W planie urządzenie wej­
ścia z boku — ryzykowne i pociąga za sobą dwo­
istość w scharakteryzowaniu fasady głównej. Nie 
prawdziwa koncepcya fasady od ul. Mikołaja (ko­
lumny przed drobnemi ubikacyami). Nie umoty­
wowany pomysł dwu wież. 

•r.M.r—*—f=—r 
Parter 

Antoni Białkowski. Konkurs na Uniwersytet lwowski. Godło : »Alma matem. Praca Nr. i i . III równorzędna nagroda. 

N r . |3. • T r ó j b a r w n e k o ł o < . Autor nie roz­
wiązuje placu przed budynkiem. W planie ciekawy 
motyw hali poprzecznej zamiast westybulu, jednak 
schody za drobne. Konstrukcya auli statycznie 
wadliwa. Fasada główna stara się utrzymać istnie­
jący charakter o podniesionym walorze. 

N r . 14, i5 i 16. » Q u o d F e l i x F a u s t u m F o r ­
t u n a tum*) ue s i t * . Trzy prace jednego autora, 
każda w inny sposób pojęta. Rzuty poziome bar­
dzo dobrze rozwiązane w zastosowaniu dó wa­
runków konkursu. Fasady poważne, poprawnie 
zaprojektowane. 

N r . 17. » A k a « . Nieodpowiedni plan. Brak prze-

N r . 19. ^ P o l s k i e j n a u c e i . Założenie planu 
niespokojne i przesadne, zwłaszcza w umieszczeniu 
schodów; mimo rozrzutności dostęp do auli niedo­
stateczny. Budowa fasady zbyt surowa. 

N r. 20. »M a r k a T . S. L.« Pracę odznacza skrom­
ność w ukształtowaniu nowej budowy, którą au­
tor podporządkowuje walorowi kościoła w sposób 
artystyczny, może jednak za daleko idący. Schody 
W hali środkowej jako kulminacyjne miejsce wnę­
trza — monumentalne. Nie uniknięto jednak pe­
wnych usterek w sytuowaniu poszczególnych czę­
ści budynku. 

N r . 21. > A d r i « . Nienaturalne sytuowanie bu-
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dynku wytwarza niezgrabny plac przed uniwer­
sytetem. Plan nie jasny, schody główne źle zało­
żone. Fasada pretensyonalna, nie piękna. 

N r. 22. »A 1 m a M a te r«. Projekt w całości nieu­
dolny. 

N r . 23. >E x c e l s i o r«. Sytuacya budynku nie 
uwzględnia zajazdu. Rzuty nie bez zalet mimo 
zupełnie zbytecznego lapidarium, niekonstrukcyj-
nie nakrytego. Fasady jako próbki stylów nie 
odpowiednie. 

" N r . 27. » S k a l a « . Pięknie i interesująco ujęte 
fasady, zwłaszcza boczna, znamionują talent arty­
styczny autora, jednak rzut poziomy niedostate­
cznie opracowany. 

N r . 28. >Krak« . Jako powtórzenie — w zmniej­
szonych rozmiarach — rzutu i fasad uniwersytetu 
wiedeńskiego — praca nie jest twórczą. 

N r . 29. • Z n i c z * . Pretensyonalne założenie owal­
nego placu przed budynkiem, częściowo obudo­
wanego, nieszczęśliwe. Schody główne i przedsio-

Antoni Rudkowski . Konkurs na Uniwersytet lwowski. Godło : »Alma mater«. Praca Nr. 3t. III równorzędna nagroda. 

N r . 24. » I n i c y a ł y K r ó l a J a n a K a z i m i e ­
r z a " . Projekt ma rzuty poziome dobre i uwzglę­
dnia potrzeby gmachu uniwersyteckiego Fasada 
główna za mało odpowiadająca charakterowi uni­
wersytetu, boczna dobra. 

N r . 25. » S z k i c « . Asymetryczne założenie pełne 
pretensyi. Projekt rozrzutny w rzucie poziomym 
i przesadny w fasadach. 

N r . 26. » P a j ą k « . Z wielkim rozmachem zaproje­
ktowany budynek jest we wnętrzu rozrzutny i nie­
praktyczny, zwłaszcza co do westybulu i auli. Fa ­
sada mimo zalet przesadna, fantastycznie wybu­
jała. 

nek auli architektonicznie nieudałe. KomunikaCya 
kręta. Fasady o nikłym charakterze. 

N r. 3o. »S ą s i e d z k a z g o d a * . Projekt charakte­
ryzuje nieudałe usiłowanie dostosowania się do ar­
chitektury kościoła. Plany niedojrzale opracowane. 

N r . 3 l . > A l m a M a t e r « . Budynek charaktery­
styczny w szczęśliwem rozłożeniu mas. Rzuty po­
ziome dobre. Fasady o formach trochę oschłych, 
nie rażą jednak w zestawieniu z fasadą kościoła. 

N r . 3?. » B r e v i t a s « . Projektowany budynek 
wykazuje niedomagania pod względem żądanych 
przestrzeni. Fasady jakkolwiek nie dość charakte­
rystyczne odznacza świeżość i pomysłowość. 
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KRONIKA. 
N O W E W Y D A W N I C T W O . B i b l i o t e k a 
T e c h n i c z n o - p r z e m y s ł o w a . O d R e d a k -
c y i n o w e g o tego w y d a w n i c t w a , po którem 
o b i e c y w a ć sob ie należy z n a c z n y c h p r a k t y ­
c z n y c h korzyśc i , o t r z y m u j e m y następującą 
o d e z w ę : 

P i ś m i e n n i c t w o p o l s k i e w z a k r e s i e w i e d z y 
t e c h n i c z n e j jest b a r d z o u b o g i e w p o r ó w n a ­
n i u z d o r o b k i e m i n n y c h n a r o d ó w i s tan ten 
z m i e n i a się n a l epsze b a r d z o p o w o l i . B r a k 
p o w y ż s z y jest tern b a r d z i e j rażący, że udział 
spo łeczeństwa p o l s k i e g o w tej d z i e d z i n i e 
p r a c y k u l t u r a l n e j n ie n a p o t y k a n i e p r z e z w y ­
c i ę żonych przeszkód , j a k to się dz i e j e n p . 
n a i n n y c h p l a c ó w k a c h . W o b e c s łabego r o z ­
w o j u s z k o l n i c t w a s p e c y a l n e g o , p iśmienni ­
c t w o z a w o d o w e , dos tępne d l a s z e r o k i e g o 
o g ó ł u , dające bezpośrednie korzyści m a t e -
r y a l n e w p o s t a c i p r a k t y c z n y c h wskazań 
i szerzące w s z e r o k i c h kołach p r a c o w n i k ó w 
przemys łu d u c h a postępu t e c h n i c z n e g o , s t a ­
n o w i ą c e g o g ł ówną broń w w a l c e o byt n a ­
r o d o w y , m a p r z e d sobą duże z a d a n i e d o 
spełnienia. W obecne j c h w i l i z n a c z e n i e p i ­
śmiennic twa z a w o d o w e g o w n a s z e m życ iu 
p r z e m y s ł o w e m jest z b y t małe . A b y c h o ć 
w części zaradzić t e m u , W s p ó ł n a k ł a d c y 
»Przeg lądu T e c h n i c z n e g o « p o s t a n o w i l i r o z ­
szerzyć z a k r e s s w e j d o t y c h c z a s o w e j działal­
ności i r ozpocząć w y d a w a n i e B i b l i o t e k i 
T e c h n i c z n o - P r z e m y s ł o w e j , którą 
p r e n u m e r a t o r z y p i s m a mogą n a b y w a ć z o d ­
powiednią zniżką. 

P i e r w s z y t o m B i b l i o t e k i P r z e m y s ł o w o -
T e c h n i c z n e j p. t . : 

F r e d ę r i c W i n s l o w T a y l o r . Z a s a d y 
n a u k o w e j o r g a n i z a c y i zak ładów p r z e m y s ł o ­
w y c h * ) , z p rzedmową p r o f . L w o w s k i e j 

*) Recenzya o tej książce, patrz : Piśmiennictwo. 

Szkoły P o l i t e c h n i c z n e j A l e k s a n d r a R o t h e r t a , 
w przekładzie H . M i e r z e j e w s k i e g o , inż . -
m e c h . S t r . i i 3 , z i l u s t r a c y a m i t o - m a z n a j ­
du je się j u ż w h a n d l u ks ięgarsk im. C e n a 
50 k o p . ; d l a p r e n u m e r a t o r ó w »Przeg lądu 
T e c h n i c z n e g o « 25 k o p . 

N a da l s ze t o m y złożą się następujące prace 
p r z y o b i e c a n e n a m p r z e z a u t o r ó w : 

S t a n i s ł a w W y s o c k i , inż . Urządzenia 
e l e k t r y c z n e . 

W i e s ł a w C h r z a n o w s k i , pro f . W y b ó r 
s i l n i k a n a p ę d o w e g o . 

E d w a r d P o t e r n p s k i , inż . O i n s t a l a -
c y a c h d o m o w y c h prądu s łabego . 

K a r o l N o w i c k i , inż . W y z y s k a n i e opału 
w i n s t a l a c y a c h k o t ł o w y c h i b a d a n i e j e g o 
w y d a j n o ś c i . 

S t a n i s ł a w P r a u s , inż . M e t a l o g r a f i a . 
B i b l i o t e k a T e c h n i c z n o - P r z e m y s ł o w a bę ­

d z i e się u k a z y w a ć w l i c z b i e od d w ó c h l u b 
więce j t o m ó w r o c z n i e , s t o s o w n i e do środ­
k ó w m a t e r y a l n y c h i p o p a r c i a p r z e z o g ó ł 
c zy te ln ików p i s m a , s t o w a r z y s z e n i a t e c h n i ­
c z n e , koła p r z e m y s ł o w e i i n n e i n s t y t u c y e , 
mające na c e l u s z e r z e n i e w i e d z y t e c h n i c z n e j . 

Z a na jpożytecznie jsze w y d a w n i c t w a u w a ­
ża l ibyśmy te, które m o g ł y b y w y w r z e ć w p ł y w 
bezpośredni n a p o d n i e s i e n i e nasze j w y t w ó r ­
czośc i p r z e m y s ł o w e j p o d w z g l ę d e m j a k o ­
ś c i o w y m i i l o ś c i o w y m . A w i ę c w z a k r e s i e 
o d l e w n i c t w a , które m o g ł o b y być jedną z p o d ­
s t a w przemysłu m a s z y n o w e g o w P o l s c e 
i które ze wzg lędu na panujące (z małymi 
wyjątkami ) zaco fan ie t e c h n i c z n e w n a s z y c h 
l i c z n y c h o d l e w n i a c h w y m a g a g r u n t o w n e j 
r e o r g a n i z a c y i , by łyby b a r d z o pożądane w y ­
d a w n i c t w a , dotyczące p r o w a d z e n i a k o p u l a -
k ó w , urządzania laboratoryów c h e m i c z n y c h 
p r z y m n i e j s z y c h o d l e w n i a c h , m a s z y n do 
f o r m o w a n i a i t. p. W z a k r e s i e p r a k t y k i 
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w a r s z t a t o w e j by łyby ze w s z e c h m i a r pożą­
dane podręczn ik i , traktujące o n o w o c z e s n y c h 
m e t o d a c h o b r ó b k i , n p . o s t o s o w a n i u t o k a ­
r e k s z y b k o b i e ż n y c h , o f r e z o w a n i u i s z l i f o ­
w a n i u , o sporządzaniu przyrządów do m a ­
s o w e j o b r ó b k i , o p i e c a c h do h a r t o w a n i a , 
o s ta l i s zybkotnące j , o wyt łaczaniu , o z a ­
kładaniu i p r o w a d z e n i u pędni i t. p . W z a ­
k r e s i e g o s p o d a r k i p r z e m y s ł o w e j na p i e r w s z y 
p l a n wysuwają się podręcznik i o n o w o c z e ­
snej k a l k u l a c y i p r z e m y s ł o w e j , o o r g a n i z a -
c y i wydziału k u p n a materya łów s u r o w y c h , 
o o r g a n i z a c y i w a r s z t a t o w e j , o r a c y o n a l n e m 
p r o w a d z e n i u s t a c y i m a s z y n i o d p o w i e d n i m 
d o b o r z e s i l n i k ó w . N i e z n a c z y to j e d n a k , 
a b y w z a k r e s w y d a w n i c t w B i b l i o t e k i T e -
c h n i c z n o - P r z e m y s ł o w e j n i e miały w c h o d z i ć 
podręczniki z i n n y c h dz ia ł ów t e c h n i k i , z z a ­
strzeżeniem, że p i e rwszeńs two będą miały 
p r a c e , u t r z y m a n e w c h a r a k t e r z e p r a k t y c z ­
n y m . 

T o też rozpoczyna jąc w y d a w a n i e B i b l i o ­
t e k i T e c h n i c z n o - P r z e m y s ł o w e j , z w r a c a m y 
się do specyal i s tów i p r a k t y k ó w z prośbą 
0 współdz ia łanie w nasze j p r a c y i o p i s a n i e 
t l la nas książek i p o d r ę c z n i k ó w , które w y ­
d a w a ć będz iemy w miarę sił i m o ż n o ś c i . 

Z W I Ą Z E K U S Z L A C H E T N I E N I A P R A C Y . 
W m i e j s k i e m M u z e u m T e c h n i c z n o - p r z e m y -
s ł o w e m w K r a k o w i e o d b y ł o się z i n i c y a t y w y 
d y r e k c y i M u z e u m z e b r a n i e ki lkudziesięciu 
o s ó b (arch i tektów, i n ż y n i e r ó w , m a l a r z y , rę­
k o d z i e l n i k ó w , fabrykantów i i n n y c h ) c e l e m 
z a s t a n o w i e n i a się n a d potrzebą zawiązania 
p o l s k i e g o związku u s z l a c h e t n i e n i a p r a c y na 
w z ó r istniejącego od lat 5 - c iu t a k i e g o Zwią­
z k u w N i e m c z e c h ( D e u t s c h e r W e r k b u n d ) 
1 świeżo za ł ożonego związku n i e m c ó w a u -
s t r y a c k i c h . ( O e s t e r r e i c h i s c h e r W e r k b u n d ) . 

O z a d a n i a c h t a k i e g o związku i j ego z n a ­
c z e n i u d l a m o n a r c h i i a u s t r y a c k i e j wyg łos i ł 
p r z e d n i e d a w n y m c z a s e m o d c z y t w W i e d n i u 
D r . A . Y e t t e r , d y r e k t o r urzędu p o p i e r a n i a 
przemysłu . O d c z y t ten w przekładzie d r u ­
kowal i śmy w »Archi tekc ie« (zesz. 10 r . 1912), 
a m i e j s k i e M u z e u m tute jsze w y d a ł o go 
w osobne j b r o s z u r z e . N a o d b y t e m pos iedze ­
n i u po dłuższej d y s k u s y i z e b r a n i u z n a l i za 
pożądane zawiązanie p o l s k i e g o związku 
u s z l a c h e t n i e n i a p r a c y i w y b r a l i k o m i s y ę 
z k i l k u o s ó b , która m a rzecz bliżej zbadać . 

N i e u l e g a wątp l iwośc i , że ce l związku — 
połączenie się w e wspólną organizacyę 
w s z y s t k i c h ż y w i o ł ó w , uznających k o n i e c z ­
ność j a k o ś c i o w e g o p o d n i e s i e n i a w y r o b ó w 
p r z e m y s ł o w y c h i rękodz ie ln iczych tak pod 
w z g l ę d e m d o b r o c i w y k o n a n i a , s z l a c h e t n o ­
ści m a t e r y a ł ó w , j a k i s m a k u — p o w i n i e n 
się spotkać z u z n a n i e m , tern b a r d z i e j , że 
związek m a także ce l e k o n o m i c z n y — o b r o n ę 
d o b o r o w e j s w o j s k i e j p r o d u k c y i p r z e d z a l e ­
w e m o b c y c h t o w a r ó w . K o m i s y a j e d n a k , 
p o w o ł a n a do założenia tej n o w e j o r g a n i z a ­

c y i , będzie musiała się zastanowić , c zy u nas 
w k r a j u s t o s u n k i dojrzały już do p o t r z e b y 
t a k i e g o związku i czy znajdą się siły, z d o l n e 
ująć w ręce ster r u c h u z dostateczną e n e r ­
gią. W a r u n k i e m b o w i e m p o w o d z e n i a zwią­
z k u jest n i e t y l k o o w o c n a p r o p a g a n d a w e ­
wnętrzna, a le zdo lność występywania i na 
zewnątrz z odpowiedn ią siłą. 

Nadmien i ć należy, że w W i e d n i u u k o n ­
stytuował się j u ż związek , z łożony z n i e m ­
c ó w p. t . : »Oesterre ich ischer W e r k b u n d « . 
P o d o b n o m a powstać o d d z i e l n y związek 
c z e s k i w P r a d z e . K w e s t y a s t o s u n k u zwią­
z k ó w n a r o d o w y c h do związku . . a u s t r y a -
ck i ego« n ie j es t d o s t a t e c z n i e wyjaśniona 
i zależeć będzie p r a w d o p o d o b n i e od e n e r g i i 
o r g a n i z a c y j p o s z c z e g ó l n y c h k r a j ó w . W o b e c 
tego s p r a w a założenia związku p o l s k i e g o 
n a b i e r a szerszego z n a c z e n i a . 

Z T O W A R Z Y S T W A . . P O L S K A S Z T U K A 
S T O S O W A N A . . W K R A K O W I E . . . D n i a 29 
k w i e t n i a o d b y ł o się W a l n e Z g r o m a d z e n i e 
c z ł o n k ó w T o w a r z y s t w a . P r e z e s .1. W a r c h a -
ł owski zdał sprawę z działalności T o w a ­
r z y s t w a , która w r. 1912-ym wyrazi ła się 
g ł ó w n i e w urządzeniu wspó ln i e z D e l e g a -
cyą arch i tektów p o l s k i c h w y s t a w y a r c h i ­
t e k t u r y i wnętrz w o t o c z e n i u o g r o d o w e m . 
W y s t a w a ta była u k o r o n o w a n i e m przeszło 
dziesięc io letnich w y s i ł k ó w g r u p y artystów: 
arch i tektów i m a l a r z y , c e l e m s t w o r z e n i a 
c a ł k o w i t e g o o b r a z u p ięknych i p r a k t y c z n y c h , 
n a s z y m p o t r z e b o m o d p o w i a d a j ą c y c h i na 
n a s z y c h m o t y w a c h o p a r t y c h mieszkań d l a 
różnych w a r s t w ludnośc i . W y b u d o w a n y na 
w y s t a w i e d w o r e k z ca łkowi tem w e w n ę t r z -
n e m urządzeniem pos łuży ł za materyał do 
r e p r o d u k c y i w s p e c y a l n y m z e s z y c i e ( X V I ) , 
który został w y d a n y j a k o p r e m i u m d l a 
c z ł o n k ó w za r o k 1912. 

P o z a tern prezes podał do w i a d o m o ś c i , 
że w o s t a t n i c h c z a s a c h zapisało się do T o ­
w a r z y s t w a k i l k u n a s t u artystów, przeważnie 
m ł o d s z y c h , pracu jących w z a k r e s i e s z t u k i 
s t o s o w a n e j i z g r u p o w a n y c h d z i s i a j w n o w e j 
i n s t y t u c y i , s t o w a r z y s z e n i u udz ia ł owem z o g r . 
p o r . p . t . : . . W a r s z t a t y k r a k o w s k i e . . . W ś r ó d 
g r u p y tej w idać dużo e n e r g i i , zapału i z d o l ­
nośc i , w o b e c czego ustępujący wydz ia ł , ce ­
l e m o d n o w i e n i a sił , po o d b y c i u k i l k u p o ­
siedzeń uchwal i ł z a p r o p o n o w a ć w a l n e m u 
z g r o m a d z e n i u w y b ó r c o n a j m n i e j p o ł o w y 
w y d z i a ł o w y c h na r . 191.3 z pośród n o w y c h 
c z ł o n k ó w . 

P o s p r a w o z d a n i u k a s o w e m i u d z i e l e n i u 
wydz ia łowi a b s o l u t o r y u m , o d b y ł y się w y ­
b o r y , które dały w y n i k następujący. D o 
wydziału w e s z l i p p . : Gąłęzowski J ó z e f , 
B u k o w s k i J a n , C z a j k o w s k i Józef , Dębicki 
Stanis ław, G r o t t T e o d o r , H o m o l a c s K a r o l , 
Jastrzębowski W o j c i e c h , Krzyżanowsk i W a ­
c ł a w , K u n z e k H e n r y k . L a n g A d o l f , L e n a r t 
B o n a w e n t u r a , Mączyński F r a n c i s z e k , M a -
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s z k o w s k i K a r o l , M e h o f f e r Józef , Młodzia­
n o w s k i K a z i m i e r z , M y c i e l s k i J e r z y , S t r y -
jeński K a r o l , S z y s z k o - B o h u s z A d o l f , T r e t e r 
B o g d a n , Uz iembło H e n r y k , W a r c h a ł o w s k i 
J e r z y , W i t k i e w i c z K a z i m i e r z , W y r w i ń s k i 
J a n , Z a r z y c k i W i e s ł a w . 

D o k o m i s y i kontro lu jące j p p . : W a c ł a w 
A n c z y c , L e o n a r d L e p s z y , F r a n c i s z e k M o ­
s k w a , j a k o zastępcy p p . : T a d e u s z Z u k - S k a r -
s z e w s k i i W ł a d y s ł a w T u r s k i . 

N a o d b y t y c h następnie w m a j u pos iedze ­
n i a c h n o w e g o wydzia łu w y b r a n o p r e z e s e m 
T w a p . J e r z e g o W a r c h a ł o w s k i e g o, 
w i c e p r e z e s e m p. W o j c i e c h a J a s t r z ę ­
b o w s k i e g o , s e k r e t a r z e m p. A d o l f a L a n ­
g a , s k a r b n i k i e m p. K a r o l a H o m o l a c s a . 

S Z K O Ł A S Z T U K P I Ę K N Y C H D L A K O ­
B I E T . U t r u d n i o n e w a r u n k i kształcenia się 
a r t y s t y c z n e g o k o b i e t , p r z e z zaniknięc ie wstę­
p u do A k a d e m i i s z t u k p i ęknych , s p o w o d o ­
wały g r o n o o s ó b do zawiązania T o w a r z y ­
s t w a p o p i e r a n i a szkoły s z t u k p ięknych d l a 
k o b i e t w K r a k o w i e . C z ł o n k o w i e T o w a r z y ­
s t w a , mając z a t w i e r d z o n y s tatut , z e b r a l i się 
w d n i u 9 m a j a i w y b r a l i wydz ia ł T o w a ­
r z y s t w a , w skład którego w c h o d z ą : h r . J . 
S z e m b e k , Józe f M e h o f f e r , prof . A x e n t o w i c z , 
D r . K i r c h m a y e r , p . Ż u k - S k a r s z e w s k i , a r c h . 
F r . Mączyński , p. O . Boznańska , p . J . G e p -
per tówna , p ro f . J . h r . M y c i e l s k i , p . K . K i r c h -
m a y e r o w a , r a d c a d w o r u pro f . E . K r z y m u -
s k i . p . M # . S i e d l e c k a , pro f . J . C h r z a n o w s k i 
i p . St . Ż e r o m s k i . 

W Y S T A W A B U D O W L A N A W L I P S K U . 
D n i a 3 m a j a została tu o t w a r t a w y s t a w a 
b u d o w l a n a ( I n t e r n a t i o n a l e B a u f a c h - A u s -
s t e l l u n g ) , p r z y g o t o w y w a n a o d lat k i l k u , 
w stuletnią roczn icę b i t w y n a r o d ó w pod 
L i p s k i e m . W y s t a w a z a j m u j e przestrzeń 
400,000 m 2 , z których d w i e t r zec i e są z a b u ­
d o w a n e , resztę p r z e s t r z e n i zajmują a le je , 
o g r o d y i p a r k z a b a w o w y . O f i c y a l n a l i c z b a 
b u d y n k ó w w y s t a w o w y c h — 102, p o z a t e m 
o k o ł o 5o b u d y n k ó w p r y w a t n y c h przedsię­
b i o r s t w . Ważn ie j s ze b u d y n k i : p a w i l o n g ł ó ­
w n y w y s t a w y , p o ś w i ę c o n y a r c h i t e k t u r z e , 
w n ę t r z o m i s z tuce s t o s o w a n e j ; h a l a beto­
n o w a , d w i e ha le m a s z y n , p a w i l o n h y g i e n y 
b u d o w l a n e j , p a w i l o n y : s a s k i , a u s t r y a c k i , 
drezdeński , rumuńsk i , p a w i l o n a r c h i t e k t u r y 
20 w i e k u , h a l a b a d a n i a materya łów b u d o ­
w l a n y c h , c l o u w y s t a w y — pałac żelaza 
( » M o n u m e n t des Eisens« ) , d w a b u d y n k i po­
ś w i ę c o n e o c h r o n i e z a b y t k ó w s z t u k i i pię­
kności p r z y r o d y , w y s t a w a s z t u k i , w y s t a w a 
k a r y k a t u r i i n n e . O s o b n y dział h i s t o r y c z n y , 
s t a n o w i d z i e l n i c a , przedstawiająca L i p s k 
p r z e d 100 l a t y , (10,000 m 2 ) z w y b u d o w a n y m i 
w n a t u r a l n e j wie lkośc i z a b y t k a m i a r c h i t e ­
k t u r y , j a k kośc i o ły , k l a s z t o r , z a m e k , b r a m y 
i t. d . W y b u d o w a n o także f r a g m e n t t y p o ­

we j w i o s k i s a s k i e j ; jest w r e s z c i e s p e c y a l n a 
w y s t a w a g o s p o d a r s t w a w i e j s k i e g o . 

T e g o r o c z n a w y s t a w a w L i p s k u jest p r z e d ­
s ięwzięc iem interesującem, z a k r o j o n e m na 
wielką skalę. 

I X K O N G R E S O G R Z E W A N I A I W E N T Y -
L A C Y I w K o l o n i i , odbędz ie się tego lata 
w d n i a c h od 25 do 28 c z e r w c a , z i n t e r e s u ­
j ą c y m d l a f a c h o w c ó w p r o g r a m e m . K o n g r e s 
z a k o ń c z o n y będzie wycieczką do H o l a n d y i . 
P o kartę u c z e s t n i c t w a (20 m a r e k ) należy 
się zgłaszać pod a d r e s e m : d ie G e s c h a f t s -
ste l le des K o n g r e s s e s fur H e i z u n g u n d L u f -
t u n g , R i c h a r d S c h r e y e r m . b. H . C ó l n 
a R h . F i l z e n g r a b e n 8. 

W Y S T A W A M A L A R S T W A S C E N I C Z N E ­
G O I A R C H I T E K T U R Y S C E N I C Z N E J . K o ­
mitet T o w . Zachęty S z t u k p ięknych w Kró ­
l e s t w i e P o l s k i e m d o n o s i , że w p o ł o w i e w r z e ­
śnia r . b . odbędz ie się w temże T o w a r z y ­
s t w i e w y s t a w a n o w o c z e s n e g o m a l a r s t w a 
s c e n i c z n e g o i a r c h i t e k t u r y s c e n i c z n e j . W y ­
s t a w a o b e j m o w a ć będzie : 1) Ca łkowi te p r o ­
j e k t y i n s c e n i z a c y i d r a m a t ó w i k o m e d y i p o l ­
s k i c h i c u d z o z i e m s k i c h z a w i e r a j ą c e : m o d e l 
d e k o r a c y i w e w ł a ś c i w e m oświet len iu , p r o ­
j e k t y b a r w n e l u b r y s u n k o w e o b r a z ó w sce­
n i c z n y c h , p r o j e k t y k o s t y u m ó w , p l a n y i w y ­
jaśnienia i n s c e n i z a c y j n e . 2) P r o j e k t y d e k o ­
r a c y i i k o s t y u m ó w d l a oper , ba l e tu i p a n ­
t o m i m 3) M o d e l e i p r o j e k t y n o w y c h s c e n , 
( teatry l u d o w e , o g r o d o w e , s c e n y w ę d r o w n e i 
p r o w i n c y o n a l n e ) . 4) P r o j e k t y na a l i s z i p r o ­
g r a m t e a t r a l n y . 5) P r o j e k t y i n s c e n i z a c y i 
artystów m a l a r z y z a g r a n i c z n y c h . T e r m i n 
zgłoszeń do 25 c z e r w c a b. r . Nadsyłane 
mogą być prace t y l k o w t e r m i n i e zg łoszone . 
T e r m i n nadsyłania p r a c do T o w . Zachęty 
S z t u k p ięknych w W a r s z a w i e u l . Kró lewska 
17 A , up ływa z d n i e m 1 września b. r . D o 
o r g a n i z a c y i w y s t a w y k o m i t e t zaprosi ł p p . 
F r a n c i s z k a S i e d l e c k i e g o , ar t . m a l a r z a , O s k a r a 
S o s n o w s k i e g o , a r c h i t e k t a , E d w a r d a T r o j a ­
n o w s k i e g o , a r t . m a l a r z a . 

N A W Y S T A W I E W I O S E N N E J W P A R Y ­
Ż U , »Soc ie tć N a t i o n a l e des B e a u x Arts« 
wys tawi ł a r c h . Z d z i s ł a w K a l i n o w s k i 
z W a r s z a w y szereg p r o j e k t ó w s w o i c h j a k : 
d w ó r p o d W ł o c ł a w k i e m , w i l l a w Milanó­
w k u , g n i a z d o s i e r o c e w P u c z y c a c h . P r o ­
j e k t y te , ( z n a n e z zesz łoroczne j w y s t a w y 
a r c h i t e k t o n i c z n e j w K r a k o w i e ) odznacza jące 
się c h a r a k t e r e m s w o j s k i m , j a k donoszą n a m 
z Paryża , zac iekawi ły f rancuzów swą o r y ­
ginalnością i znalazły dodatnią o c e n ę . 

B R A T N I A P O M O C P o l i t e c h n i k i w e L w o ­
w i e . O t r z y m u j e m y następującą o d e z w ę : 

T o w a r z y s t w o B r a t n i e j P o m o c y s łucha­
c z ó w p o l i t e c h n i k i w e L w o w i e w d n i u 22-im 
c z e r w c a b. r. o b c h o d z i j u b i l e u s z s w e g o pó ł -
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w i e k o w e g o i s t n i e n i a . W s z y s t k i c h by łych 
c z ł o n k ó w , przyjac ió ł T o w a r z y s t w a , o r a z i n ­
teresujących się życ iem p o l s k i e j młodz ieży 
t e c h n i c k i e j p r o s i m y o łaskawe nadsyłanie 
s w y c h adresów w c e l u p o r o z u m i e n i a się 
z n i m i co do z j a z d u ko leżeńsk iego , o d b y ć 
się mającego w d n i u j u b i l e u s z u . A d r e s : B r a ­
t n i a P o m o c , P o l i t e c h n i k a . 

W I T R A Ż P R O F . M E H O F F E R A >.Caritas«, 
w y k o n a n y p r z e z k r a k o w s k i . Zakład w i t r a ­
ż ó w i m o z a i k i p . f. S . G . Żeleński naby ło 

do z b i o r ó w s w o i c h A u s t r y a c k i e M u z e u m 
s z t u k i i przemysłu w W i e d n i u . 

Dzie ło to by ło w y s t a w i o n e w W i e d n i u na 
w y s t a w i e kośc ie lne j w r. zesz łym. 

P R A C E K O N K U R S O W E . W zeszyc i e n i ­
n i e j s z y m p o d a j e m y pięć p r a c k o n k u r s o w y c h , 
o d z n a c z o n y c h I I - m i i I I I - m i n a g r o d a m i . 
W z e s z y c i e następnym ukaże się parę i n ­
n y c h p r a c , p r z e z sąd k o n k u r s o w y n i e w y ­
r ó ż n i o n y c h . P r a c z a k u p i o n y c h r e p r o d u k o ­
w a ć n i e z a m i e r z a m y . 

PIŚMIENNICTWO. 
P r z e g l ą d T e c h n i c z n y . W a r s z a w a . N r . i 5 . 

S . P łużańsk i : P e w n o ś ć p r a c y s i ln ików s p a ­
l i n o w y c h w p o r ó w n a n i u z p a r o w y m i . P r o ­
j e k t bezpośredn iego połączenia k o ł o w e g o 
górne j a l e i J e r o z o l i m s k i e j z dolną. A r c h i ­
t e k t u r a . O z a p o b i e g a n i u z w i e t r z a n i u p i a ­
s k o w c ó w . R u c h b u d o w l a n y i Rozmaitośc i . 
Ż e 1 a z o - b e t o n . K . S c h o e n a i c h : kośc ió ł 
ś w . M a t e u s z a w Łodz i . W . P a s z k o w s k i : 
Postępy w b u d o w i e n o w e g o m o s t u m i e j ­
s k i e g o w W a r s z a w i e . G . K ł o ś : R o b o t y że -
l a z o - b e t o n o w e p r z y b u d o w i e s k ł a d ó w T o w . 
A k c . L . S p i e s s i S y n . W . P a s z k o w s k i : O k o ­
l u m n a c h śc iskanych m i m o ś r o d o w o . 34 r y ­
s u n k i w tekście . — N r . 16. S p r a w a k o m u -
n i k a c y i p o d m i e j s k i e j w W a r s z a w i e p r z e d ­
s t a w i o n a w S t o w a r z y s z e n i u T e c h n i k ó w . A r ­
c h i t e k t u r a . O z a p o b i e g a n i u z w i e t r z a n i u 
p i a s k o w c ó w . R u c h b u d o w l a n y i R o z m a i t o ­
ści. E l e k t r o t e c h n i k a . M . W o i f k e : N o w a 
l a m p a k w a r c o w a o białem świet le . M . M e -
d r e s : Oświet lenie m i a s t l a m p a m i ż a r o w e m i . 
M . F e i l c h e n f e l d : P r z y c z y n e k do s p r a w y d u ­
żych r e z e r w w m a s z y n a c h i wspó ł czynnika 
obciążenia w i e l k o m i e j s k i c h e l e k t r o w n i . 20 
r y s u n k ó w w tekście . — N r . 17. O d R e d a k -
c y i . M . T . H u b e r : Z e s t a t y k i ustro jów r a ­
m o w y c h . E . K r o d k i e w s k i : S u r o w i e c od le ­
w n i c z y , j a k o skład c h e m i c z n y , k l a s y l i k a c y a 
i s p o s o b y o t r z y m y w a n i a różnych o d m i a n 
żel iwa na o d l e w y . A r c h i t e k t u r a . A . W o l -
m a n : M o w a i działanie l i n i i . R u c h b u d o ­
w l a n y i Rozmaitośc i . K o n k u r s y . 10 r y s u n ­
k ó w w tekście . — N r . 18. R . P o d o s k i : T a ­
b o r i b u d y n k i t r a m w a j ó w m i e j s k i c h w W a r ­
s z a w i e . G . K ł o ś : B e t o n l u b żelazo-beton 
w z a s t o s o w a n i u p r z y b u d o w l a c h m i e j s k i c h . 
E . K r o d k i e w s k i : S u r o w i e c o d l e w n i c z y , j a k o 
skład c h e m i c z n y , k l a s y l i k a c y a i sposoby 
o t r z y m y w a n i a różnych o d m i a n żel iwa na 
o d l e w y . A r c h i t e k t u r a . J . W a r c h a ł o w s k i : 
0 W a « ' e l . R u c h b u d o w l a n y i Rozmaitośc i . 
1 t a b l i c a , 9 r y s u n k ó w w tekście . — N r . 19. 
R . P o d o s k i : T a b o r i b u d y n k i t r a m w a j ó w 
m i e j s k i c h w W a r s z a w i e . C . K ł o ś : B e t o n 
l u b żelazo-beton w z a s t o s o w a n i u p r z y b u ­
d o w l a c h m i e j s k i c h . Z . K l a m b o r o w s k i : O c z y ­

s z c z e n i e u l i c w m i a s t a c h . A r c h i t e k t u r a . 
W . M i c h a l s k i : B u d y n k i m u z e a l n e w A m e ­
r y c e . R u c h b u d o w l a n y i Rozmaitośc i . 1 t a ­
b l i c a , 12 r y s u n k ó w w tekście . — N r . 20. 
S t o w a r z y s z e n i e T e c h n i k ó w w W a r s z a w i e . 
J . K r a u z e : T e c h n i c z n e b a d a n i e pługa paro ­
w e g o f a b r y k i A . V e n t z k i w Grudziądzu. 
E . K r o d k i e w s k i : S u r o w i e c o d l e w n i c z y j a k o 
skład c h e m i c z n y , k l a s y l i k a c y a i s p o s o b y 
o t r z y m y w a n i a różnych o d m i a n żel iwa na 
o d l e w y . A r c h i t e k t u r a . C . P r z y b y l s k i : 
W s p r a w i e połączenia g ó r n e g o m i a s t a z P o ­
wiś l em. W . M i c h a l s k i : B u d y n k i m u z e a l n e 
w A m e r y c e . R u c h b u d o w l a n y i R o z m a i t o ­
ści. 2 r y s u n k i w tekście . — N r . 21. M . T . 
H u b e r : Z e s t a t y k i u s t r o j ó w r a m o w y c h . R . 
P o d o s k i : T a b o r i b u d y n k i t r a m w a j ó w m i e j ­
s k i c h w W a r s z a w i e . F . B a ń k o w s k i : O spo ­
s o b a c h współdziałania p o l s k i c h g a z o w n i i po ­
t r z e b i e o r g a n i z a c y i s t a c y i c e n t r a l n e j do-
świadcza lno - instrukcy jne j . A r c h i t e k t u r a . 
W . M i c h a l s k i : B u d y n k i m u z e a l n e w A m e ­
r y c e . R u c h b u d o w l a n y i Rozmai tośc i . 1 t a ­
b l i c a i 14 r y s u n k ó w w tekście . — N r . 22. 
J . K r a u z e . T e c h n i c z n e b a d a n i e pługa p a ­
r o w e g o f a b r y k i A . V e n t z k i w Grudz iądzu . 
F . B a ń k o w s k i : O s p o s o b a c h współdziałania 
p o l s k i c h g a z o w n i i p o t r z e b i e o r g a n i z a c y i 
s t a c y i c e n t r a l n e j doświadcza lno - ins t rukcy j -
n e j . A r c h i t e k t u r a . A . W o l m a n : P l a c e 
m i e j s k i e . R u c h b u d o w l a n y i Rozmai tośc i . 
K o n k u r s y . E l e k t r o t e c h n i k a . M . F e i l ­
c h e n f e l d : G a z y w i e l k o p i e c o w e i nieużytki 
w ę g l o w e j a k o źród ło e n e r g i i d l a e l e k t r o w n i 
o k r ę g o w y c h . M . P o ż a r y s k i : V I I w s z e c h r o -
s y j s k i z j a z d e l e k t r o t e c h n i c z n y w M o s k w i e 
w s t y c z n i u i g i 3 . 6 r y s u n k ó w w tekście. 

Z w y k ł e r u b r y k i : Wiadomości t e c h n i c z n e 
i p r z e m y s ł o w e . Z t o w a r z y s t w t e c h n i c z n y c h . 
K r o n i k a bieżąca. 

C z a s o p i s m o t e c h n i c z n e . L w ó w . N r . 11. 
Z e s z y t p o ś w i ę c o n y a r c h i t e k t u r z e i b u ­
d o w n i c t w u . O s p r a w y W a w e l u . W i t o ł d 
M i n k i e w i c z : S z k i c e szkó ł l u d o w y c h (z ta­
blicą). W s p r a w i e n o w e g o u n i w e r s y t e t u w e 
L w o w i e . N a 2-ch t a b l i c a c h : D e r d a c k i e g o 
i M i n k i e w i c z a — d w ó r w R o ż d ż a ł o w i e . — 
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N r . 12. L . T . B a e c k e r : Z b i o r n i k i w o d y 
w z a c h o d n i e j G a l i c y i . (z 2-ma t a b l i c a m i ) . 
Z y g m u n t F u c h s : P e r p e t u t i m m o b i l e w świe ­
tle n a u k i . W . M . F l o r y a ń s k i : B a d a n i e aero ­
d y n a m i c z n e w z a s t o s o w a n i u do l o t n i c t w a . — 
N r . i 3 . L . T . B a e c k e r : Z b i o r n i k i w o d y 
w z a c h o d n i e j G a l i c y i (z 2 -ma t a b l i c a m i ) . 
W . M . F l o r y a ń s k i : B a d a n i a a e r o d y n a m i c z n e 
w z a s t o s o w a n i u do l o t n i c t w a . M a r y a n M a -
c h a l s k i : O d p o w i e d ź n a artykuł inż. W ł a ­
dys ława S i k o r s k i e g o w Czasop iśmie T e c h n i -
c z n e m z 5 g r u d n i a 1912 r . p. t . : »Czy jest 
d o p u s z c z a l n e z m n i e j s z e n i e p r o f i l u p o p r z e ­
c z n e g o kana łów g a l i c y j s k i c h . . . - N r . 14. 
L . T . B a e c k e r : Z b i o r n i k i w o d y w z a c h o ­
d n i e j G a l i c y i (z 3 -ma t a b l i c a m i ) . W . M . 
F l o r y a ń s k i : B a d a n i a a e r o d y n a m i c z n e w za­
s t o s o w a n i u do l o t n i c t w a . Boles ław D a l b o r : 
K u r s z a w o d o w y d l a m o n t e r ó w i n s t a l a c y i 
g a z o w y c h w e L w o w i e . M a u r y c y M a c h a l s k i : 
O d p o w i e d ź na artykuł inż. W . S i k o r s k i e g o 
w Czasop iśmie T e c h n i c z n e m z 5 g r u d n i a 
1912 p . t. : »Czy j es t d o p u s z c z a l n e z m n i e j ­
s zen ie p r o f i l u p o p r z e c z n e g o kana łów g a l i -
c y j s k i c h . . . — N r . i 5 . M . R y b c z y ń s k i : W p ł y w 
s y s t e m a t y c z n e j r e g u l a c y i r zek na stan w ó d 
w g ł ę b n y c h . S t . W . B r y ł a : T e o r y a p o t r ó j ­
n y c h wiązań wiszących . Z . F u c h s : Zasada 
»molekularne j « p o m p y G a e d e ' g o . 

Z w y k ł e r u b r y k i : Wiadomości z l i t e r a t u r y 
t e c h n i c z n e j . R e c e n z y e i k r y t y k i . R o z m a i t o ­
ści . S p r a w y bieżące. S p r a w y t o w a r z y s t w . 
P o l s k i e p i śmienn i c two t e c h n i c z n e . 

Z a s a d y n a u k o w e j o r g a n i z a c y i z a k ł a ­
d ó w p r z e m y s ł o w y c h . F r e d e r i c W . T a y ­
l o r , w przekładzie K . M i e r z e j e w s k i e g o , 
z p rzedmową A . R o t h e r t a . S t r . I l 3 , i l u s t r a -
cy j 10. I t o m B i b l i o t e k i T e c h n i c z n o - p r z e -
m y s ł o w e j . W a r s z a w a i g i 3 r. W y d a w n i c t w o 
Przeglądu T e c h n i c z n e g o . 

A u t o r F . W . T a y l o r , z n a n y o r g a n i z a t o r 
przemys łu na g r u n c i e a m e r y k a ń s k i m , s t r e ­
ścił o w o c w i e l o l e t n i c h s w o i c h doświadczeń 
w zwięzłe j ks iążeczce , traktującej o z a s a ­
d a c h o r g a n i z a c y i n a u k o w e j zak ładów p r z e ­
m y s ł o w y c h . Z a s a d y te, w p r o w a d z o n e w ży ­
c ie w w i e l u zakładach amerykańsk i ch , o i l e 
zostały z a s t o s o w a n e p r a w i d ł o w o , dały z d u ­
miewające w y n i k i , zwiększa jąc w y d a j n o ś ć 
p r a c y r o b o t n i k a , p r z y j e d n o c z e s n e m skró ­
c e n i u d n i a r oboczego i zwiększeniu d z i e n ­
nego z a r o b k u , a p r z e z to s a m o zwiększa jąc 
p r o d u k c y ę i d o c h ó d przeds ięb iorstw p r z e ­
m y s ł o w y c h . Z a s a d a n a u k o w a po l ega na z a ­
łożeniu , że n a j p r o s t s z a n a w e t praca l u d z k a , 
jak p r z e n o s z e n i e z m i e j s c a na mie j s ce su­
r o w e g o materyału w y m a g a n a u k o w e g o z b a ­
d a n i a w y k o n y w a n y c h p r z e z r o b o t n i k a r u ­
c h ó w , u ż y w a n y c h p r z e z n i ego narzędzi , gdyż 
w raz ie p r z e c i w n y m n a w e t d o ś w i a d c z o n y 
i z d o l n y r o b o t n i k m a r n u j e n i e p o t r z e b n i e 
czas i siłę swoją . Nieumie ję tność i n i e z a ­
radność l u d z k a jest g łówną przyczyną t r w o ­
n i e n i a c o d z i e n n e g o w y s i ł k ó w , przez co u b o ­

żeją n a r o d y tak s a m o , j a k w s k u t e k t r w o ­
n i e n i a b o g a c t w m a t e r y a l n y c h . 

N a s z e r e g u p r o s t y c h p r z y k ł a d ó w , j a k : 
p r z e n o s z e n i e gęsi z żelaza l a n e g o , p r z e r z u ­
c a n i e ciał s y p k i c h , m u r o w a n i e , s p r a w d z a n i e 
k u l e k s t a l o w y c h do r o w e r ó w , s k r a w a n i e 
m e t a l i i t. d . wykaza ł a u t o r , że p r z y sto ­
s o w a n i u o d p o w i e d n i c h m e t o d można s z y b ­
kość p r a c y zwiększyć w d w ó j n a s ó b i w i ę ­
ce j . M e t o d t y c h j e d n a k n i e m o ż e się n a u ­
c zyć r o b o t n i k s a m p r z y na j l epsze j n a w e t 
chęc i , g d y ż n i e m a na to d o s t a t e c z n e g o o g ó l ­
nego wykształcenia , zmysłu s p o s t r z e g a w ­
czego i zdo lnośc i s y n t e t y c z n y c h . Ilość i j a ­
kość r u c h ó w p o t r z e b n y c h do w y k o n y w a n i a 
p e w n y c h c z y n n o ś c i , n ie m ó w i ą c j u ż o j a ­
kości i r o d z a j u narzędzi , w y d e d u k o w a ć m o ­
żna j e d y n i e na p o d s t a w i e d ługich ścis łych 
o b s e r w a c y j , z c h r o n o m e t r e m w ręku, któ-
r e m i m o ż e k i e r o w a ć j e d y n i e wyksz ta ł cony 
c z ł owiek z r a m i e n i a zarządu przeds iębior ­
s t w a . T o p r o w a d z i do okreś lenia r z e c z y w i ­
stej wyda jnośc i d z i e n n e j r o b o t n i k ó w i w p ł y ­
w a n a u s t a l e n i e p łacy . I j e d n o i d r u g i e 
przesta je w i ę c być j e d y n i e p r z e d m i o t e m 
targów i w a l k i , a staje się z a g a d n i e n i e m 
n a u k o w e m , dającem się ściśle rozwiązać . 

W p r o w a d z e n i e m e t o d y n a u k o w e j połą­
c z o n e jest z t rudnośc iami , j a k i e czynią ro ­
b o t n i c y , którzy w r z e k o m y m i n t e r e s i e wła­
s n y m starają się z a z w y c z a j utrzymać p r z e d ­
s ięb iorcę w n ieświadomośc i co do r z e c z y ­
w i s t e j s w e j zdo lnośc i w y t w ó r c z e j . Idz i e 
w i ę c n ie t y l k o o to , a b y nauczyć r o b o t n i k a 
p r a c o w a ć n a j b a r d z i e j p r o d u k c y j n i e , a l e i o t o , 
aby go przekonać , że leży to z a r ó w n o w i n ­
teres ie przeds ięb iorstwa, j ak i w j e g o wła­
s n y m i p r o w a d z i prostą drogą do p o d n i e ­
s i e n i a p łacy , do skrócenia d n i a r o b o c z e g o , 
do zwiększenia p r o d u k c y i , p o t a n i e n i a to­
w a r u , uprzystępnienia go s z e r o k i m m a s o m 
i p r z e z to p o d n i e s i e n i a d o b r o b y t u całej l u ­
dnośc i . A u t o r , w ciągu d ługoletnie j s w o j e j 
p r a k t y k i , p r z e z umie jętny w y b ó r wśród r o -
I łotników j e d n o s t e k n a j b a r d z i e j d l a n o w e j 
ide i p o d a t n y c h i p r z e z s t o p n i o w e wciąganie 
do o r g a n i z a c y i c o r a z większe j ilości l u d z i , 
doszed ł do w y n i k ó w d o d a t n i c h , z d o b y w a j ą c 
z a u f a n i e r o b o t n i k ó w i osiągając z g o d n e po­
życie i c h z p r a c o d a w c a m i . 

Działalność T a y l o r a m a p ierwszorzędne 
z n a c z e n i e d l a l u d z k o ś c i : s tworzy ł o n n i e -
t y l k o naukową metodę p r a c y , a le p r z e z u m i e ­
ję tne z a s t o s o w a n i e j e j w ciągu lat k i l k u n a ­
s tu na o b s z e r n y m teren ie przekonał o je j 
praktycznośc i i korzyśc i d l a przedsiębior ­
c ó w , r o b o t n i k ó w i d l a o g ó ł u . Z a p o z n a n i e 
się z z a s a d a m i tej m e t o d y , p o p a r t e m i ca łym 
s z e r e g i e m p r z e k o n y w u j ą c y c h p r z y k ł a d ó w , 
m o ż e mieć z n a c z e n i e n i e t y l k o d l a p r z e m y ­
s ł o w c ó w , a le i d l a każdego myś lącego i p r a ­
cu jącego w j a k i m k o l w i e k z a w o d z i e c z ł o ­
w i e k a , wszędzie b o w i e m t r w o n i e n i e wysi ł ­
k ó w l u d z k i c h p r z e z niedostateczną uniieję-



tność p r a c o w a n i a i złą organizacyę p r z y n o s i 
o g r o m n e s z k o d y , a o wie lkośc i tej s z k o d y , 
n ie z b a d a w s z y je j ściśle i n a u k o w o , n ie 
m a m y n a w e t przyb l i żonego po jęc ia . 

P r z y s w o j e n i e l i t e r a t u r z e nasze j p r a c y T a y ­
l o r a uważać należy za c z y n b a r d z o poży ­
t e c z n y , a myśl rozpoczęc ia tą pracą n o w e g o 
w y d a w n i c t w a B i b l i o t e k i T e c h n i c z n o - p r z e -
m y s ł o w e j za b a r d z o szczęśl iwą. Dzie łko to 
p o w i n n o się znaleść w rękach każdego w y -
kształcego c z ł o w i e k a . 

R a t u s z P o z n a ń s k i , napisał D r . N i k o ­
d e m P a y z d e r s k i . B i b l i o t e k a W i e l k o p o l ­
s k a I . I 9 i 3 . Nakładem M a r y a n a N i e m i e r -
k i e w i c z a w P o z n a n i u . S t r o n 84, i l u s t r a c y j 
17. N o w e w y d a w n i c t w o o p o z i o m i e n a u k o ­
w y m , a w f o r m i e p o p u l a r n e j , tak b a r d z o 
p o t r z e b n e na g r u n c i e W i e l k o p o l s k i , r o z p o ­
czę ło s w ó j ż y w o t monografią R a t u s z a P o ­
znańskiego , tego na jwiększego ś w i e c k i e g o 
z a b y t k u r e n e s a n s u w P o l s c e o b o k kró le ­
w s k i e g o Z a m k u na W a w e l u . R y s u n k i w y ­
konał m a l a r z W i k t o r G o s i e n i e c k i , c z ę ś c i o w o 
a r c h i t e k t K a z i m i e r z U l a t o w s k i , f o tograf i i 
dostarczył p . Bronis ław Preśbisz. M o n o g r a ­
fia ta D r a P a j z d e r s k i e g o po jawi ła się w k r ó ­
t k i m czas ie po u k a z a n i u się p r a c y a r c h . 
K a z i m i e r z a Ruc ińsk iego (Poznań 1912) pod 
t y m s a m y m tytułem, o której to p r a c y z d a ­
wal i śmy w s w o i m czas ie sprawę w »Arch i -
tekc ie« . 

O b s z e r n a m o n o g r a f i a kreśli s z c z e g ó ł o w o 
dz ie j e r a t u s z a j a k o b u d y n k u e p o k a m i : o d 
r. i.3oo—i55o r . ( P r a e t o r i u m g o t y c k i e ) ; o d r . 
l55o —179.3 ( R a t u s z r e n e s a n s o w y za p a n o ­
w a n i a p o l s k i e g o ) ; od r . 179.3—1911; w r e s z c i e 
p r z e b i e g obecne j g r u n t o w n e j r e s t a u r a c y i 
(1911—1912 r . ) . W t r a k c i e o p i s u p r z y t a c z a 
a u t o r cały s zereg c i e k a w y c h d o k u m e n t ó w 
w d o s ł o w n e m b r z m i e n i u , zwłaszcza k o n t r a ­
k t y z b u d o w n i c z y m J a n e m Baptystą z K a ­
d r a ( w . X V I ) , rzucające światło na s t o s u n ­
k i k u l t u r a l n e ó w c z e s n e . R o z d z i a ł : z k r o n i k i 
r a t u s z o w e j , p r z y n o s i o p i s o r g a n i z a c y i urzę­
d ó w m i e j s k i c h koncentru jących się n a r a ­
t u s z u , krótką i c h historyę , związaną ściśle 
z historyą m i a s t a P o z n a n i a . Rozdzia ł ten 
o p a r t y jest na d o k u m e n t a c h a r c h i w u m m i e j ­
s k i e g o , u p o r z ą d k o w a n e g o p r z e z szereg p r a 
c o w n i k ó w , j a k J . Łukaszewi cz , J . P r z y b o -
r o w s k i , J . L e k s z y c k i i D r . W a r s c h a u e r , za 
którym a u t o r m o n o g r a f i i n i n i e j s z e j poda je 
s z e r e g interesujących w i a d o m o ś c i , z l i c z n y c h 
ksiąg zaczerpniętych . W końcu dziełka po­
d a n e są l e g e n d y i p o d a n i a , z r a t u s z e m po ­
znańskim związane . 

D w o r y i p a ł a c e W i e l k o p o l s k i e . K a z i ­
m i e r z K u c i ń s k i . Poznań 191.3, d r u k i e m 
A n t o n i e g o F i e d l e r a . T e k s t u s t r o n 20, t a b l i c 
25. J e s t to p i e r w s z y zeszyt w y d a w n i c t w a , 
które m a za z a d a n i e zebrać i o d t w o r z y ć 
architekturę i wnętrza d w o r ó w i pa łaców 
W i e l k o p o l s k i tak w z a b y t k a c h jak i w e w z o ­
r o w y c h w s p ó ł c z e s n y c h o k a z a c h . Z e s z y t n i ­

n i e j s z y p r z y n o s i op i s i i l u s t r a c y e do t r z e c h 
z n a c z n i e j s z y c h p a ł a c ó w : w G u ł t o w a c h , 
w Kórn iku i w S i e m i a n i c a c h . P o p r z e d z a 
j e krótki wstęp o z n a c z e n i u i c h a r a k t e r z e 
nasze j spuśc izny . Z a b y t k i b u d o w n i c t w a w i e j ­
s k i e g o r z a d k o sięgają poza w i e k X V I l I - s t y . 
P r z y c z y n y należy szukać w sposob ie b u d o ­
w a n i a z d r z e w a w związku ze z n i s z c z e n i e m 
i pożogami w o j e n n e m i s z w e d z k i c h n a j a z d ó w . 
A u t o r tak c h a r a k t e r y z u j e s tan b u d o w n i c t w a 
na w s i w o s t a t n i c h d w ó c h w i e k a c h : 

» W i d o k , j a k i przedstawiała P o l s k a po 
s z w e d z k i c h z a w i e r u c h a c h , był przerażający. 
I n ie w n e t podniós ł się k r a j z g r u z ó w , bo 
n i e t y l k o upadły m u r o w a n e g m a c h y , a le 
upadł d u c h n a r o d u . N a p r a w a s t osunków 
z a c z y n a się za c z a s ó w p a n o w a n i a A u g u s t a 
I I I , ale d o p i e r o za Stanisława A u g u s t a n a ­
stępuje rzeczywiśc ie o d r o d z e n i e n a r o d u . Z a ­
sługi s a m e g o króla są b a r d z o z n a c z n e o k o ł o 
p o d n i e s i e n i a k u l t u r y k r a j u . D o tej też e p o k i 
należy odnieść największą i lość z a b y t k ó w 
n a s z y c h d w o r ó w i p a ł a c ó w . W tej fazie 
r o z w o j u posiadają nasze d w o r y o g ó l n e z n a ­
mię b u d o w l i tego w i e k u . O d c z u w a się s i l n e 
w p ł y w y f r a n c u s k i e i drezdeńskie . Układ 
b u d o w y , w y t w o r z e n i e d a c h ó w , r o z m i e s z c z e ­
n i e z d o b n y c h m o m e n t ó w i s a m o dos toso ­
w a n i e b u d o w y do o t o c z e n i a t c h n i e d u c h e m 
r o d z i m y m i nada je cechę po l skośc i . 

» W i e k X I X w p r o w a d z a po krótkotrwa­
łym e p i z o d z i e w o j e n Napo leońsk i ch w p ł y w y 
berl ińskie . N a j w y b i t n i e j s z y z berl ińskich 
arch i tektów p i e r w s z e j p o ł o w y X I X w i e k u , 
S c h i n k e l , da je k i l k a p l a n ó w także d l a W i e l ­
k o p o l s k i i d o ś ć d ługo t r w a działanie j e g o 
szko ły . Mnożą się b u d o w y , pojęte w for ­
m a c h S c h i n k l o w s k i e g o k l a s y c y z m u . O b o k 
n i c h staje się u l u b i o n y m t y p e m a n g i e l s k i 
późnogo tyck i s t y l t. z w . T u d o r s t y l , n a któ ­
rego p o d s t a w i e powstają m n i e j l u b b a r d z i e j 
szczęś l iwe o d m i a n y . W c z a s a c h t y c h zupeł ­
n i e z a n i k a n a r o d o w y c h a r a k t e r b u d o w l i . 
R ó w n o c z e ś n i e z a n i k a c o r a z b a r d z i e j i s t r z e ­
c h a chłopa p o l s k i e g o i w ieś w i e l k o p o l s k a 
zbliża się c h y ż y m k r o k i e m do jak iegoś bez -
w y r a z o w e g o k o s m o p o l i t y z m u f a r m y . — N a j ­
s m u t n i e j s z y m d l a b u d o w n i c t w a w i e j s k i e g o 
jest o k r e s po 6.3 r o k u . 

»Ber l in , wyrastający na stol icę c e s a r s t w a 
n i e m i e c k i e g o , b u d u j e g o r ą c z k o w o całe o l ­
b r z y m i e d z i e l n i c e k o s z a r o w e g o m i a s t a . A z b o -
g a c o n a nag le po p o g r o m i e F r a n c y i , n i e k u l ­
t u r a l n a ludność tej n o w e j s t o l i c y o tacza się 
z b y t k i e m t a n d e t n y m i n iegustownośc ią , j a ­
k i e j n ie s p o t k a się n i g d z i e zresztą w świe ­
c ie . Z tej j e d y n e j w s w o i m r o d z a j u s t o l i c y 
i d z i e s i l n y w p ł y w na w s c h ó d , w p o l s k i e 
d z i e l n i c e . W k r a j u zaś s a m y m n i e m a a n i 
arch i tektów, a n i n a w e t l u d z i , k tórzyby r o ­
z u m i e l i potrzebę s z t u k i . 

» Z w r o t p e w i e n przynoszą d o p i e r o o s ta ­
tn ie zupełnie la ta X I X w i e k u . W s t o l i c y 
w i e l k o p o l s k i e j pojawiają się m ł o d e , d o b r z e 
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na n i e m i e c k i c h a k a d e m i a c h w y s z k o l o n e si ły. 
N o w e to p o k o l e n i e arch i tektów w n o s i do 
życia a r t y s t y c z n e g o p r z e d e w s z y s t k i e m z d o l ­
ności i świetną rutynę techniczną, a także, 
w miarę i n d y w i d u a l n y c h m o ż n o ś c i , p r a g n i e ­
n ie nawiązania p r a c s w y c h do d a w n y c h 
t y p ó w w k r a j u . W ten s p o s ó b s p r a w a b u ­
d o w n i c t w a na dobrą we j ś ć m o ż e d r o g ę « . 

W y d a w n i c t w o n i n i e j s z e jest o b o k i n n y c h 
o b j a w ó w , d o w o d e m w z m o ż o n e g o r u c h u k u l ­
t u r a l n e g o w W i e l k o p o l s c e i d la tego powi tać 
j e należy z u z n a n i e m . I n w e n t a r y z a c y a i l u ­
s t r o w a n a d w o r ó w i pa łaców p o l s k i c h i ge­
n e a l o g i a r o d ó w , związanych z d a n e m i m a ­
jętnośc iami , może być p r z y c z y n k i e m do d z i e ­
j ó w k u l t u r y . S k o r o j e d n a k w y d a w n i c t w o 
s p o c z y w a w rękach f a c h o w y c h a r c h i t e k t a , 
b y ł o b y pożądanem b a r d z i e j r z e c z o w e t r a k ­
t o w a n i e z a r ó w n o w części o p i s o w e j jak 
i i l u s t r a c y j n e j b u d y n k ó w , j a k o dzieł a r c h i ­
t e k t u r y . U m i e s z c z e n i e p l a n ó w , r o z k ł a d ó w 
p o k o i , o p i s ó w części g o s p o d a r s k i e j i t . d . 
w r a z z p o s z u k i w a n i a m i h i s t o r y c z n e m i w t y m 
k i e r u n k u dałyby jaśniejszy o b r a z k u l t u r y 
i w iększy pożytek d l a w s p ó ł c z e s n y c h . Z p i e r ­
wszego z e s z y t u w y d a w n i c t w a n ie m o ż e m y 
sob ie jeszcze zdać s p r a w y z s y s t e m u p r z e d ­
s ięwziętej p r a c y . T r z y w y b r a n e pałace po ­
chodzą z różnych e p o k i są b a r d z o różnej 
wartośc i a r t y s t y c z n e j . Z a m e k kórn ick i , m i m o 
przep ięknego po łożenia , jest e c h e m s m u t n e j 
e p o k i p s e u d o g o t y c y z m u , i to n ies te ty n i e o d -
o s o b n i o n e m . Pałac w S i e m i a n i c a c h n ie z a ­
s ługuje z d a n i e m n a s z e m , na ten stopień 
z a c h w y t u , j a k i m go d a r z y a u t o r . D w ó r 
w G u ł t o w a c h s c h a r a k t e r y z o w a n y jest z tą 
miarą, j a k a m u się w i s toc ie należy. Inte -
resującem jest p o d a n i e w i d o k u z a m k u kór­
n i c k i e g o z X V I I w . (pocz . X V I I I ) , pod ług 
r y c i n y ze w s p o m n i e ń w i e l k o p o l s k i c h E . h r . 
Raczyńsk iego . N a t o m i a s t u m i e s z c z e n i e p l a n ­
szy z o r d e r a m i h r . S z e m b e k ó w p r z y o p i s i e 
pałacu w S i e m i a n i c a c h w y d a j e się n a m 
w tern w y d a w n i c t w i e z h y t e c z n e m , j a k ró ­
wnież p o d a n i e z a g r o d y s i e m i a n i c k i e j , po ­
d ług a k w a r e l i , s łabe o z a g r o d z i e tej dającej 
po j ę c i e . N a s u w a się u w a g a , że u z a s a d n i o n a 
cześć d l a z iemiaństwa w i e l k o p o l s k i e g o n ie 
p o w i n n a , z d a n i e m n a s z e m , w tego r o d z a j u 
w y d a w n i c t w i e dopuszczać myśl i , że podjęte 
zostało k u tern większe j c h w a l e r o d u , g d y ż 
a u t o r niewątpl iwie miał cele s zersze . 

P o d w z g l ę d e m w y d a w n i c z y m , życzyć by 
należało , a b y w d a l s z y c h z e s z y t a c h pos ta ­
r a n o się o c o k o l w i e k lepsze o d b i t k i , zwła ­
s z c z a wnętrz . 

P o z a t y m i u w a g a m i , których a u t o r n ie 
weźmie n a m za złe, z d a j e m y sob ie dok ła ­
d n i e sprawę z t r u d u , w ł o ż o n e g o w tę pracę , 
której d a l s z e g o ciągu o c z e k u j e m y z z a i n t e ­
r e s o w a n i e m . 

D w o r y p o l s k i e w W . K s . P o z n a ń s k i e m . 
P o z n a l i 1912. Nakładem L , D u r c z y k i e -
w i c z a w C z e m p i n i u , c z c i o n k a m i d r u k a r n i 

» P r a c y « . — Kró tko p r z e d u k a z a n i e m się 
wyże j o m ó w i o n e g o p i e r w s z e g o z e s z y t u p r a c y 
p. K . Ruc ińsk iego , p o j a w i ł o się w h a n d l u 
księgarskim o b s z e r n e a l b u m , zawierające 
r e p r o d u k c y e zd jęć f o t o g r a f i c z n y c h 222 d w o ­
r ó w w K s . Poznańsk iem, p o p r z e d z o n e kró -
t k i e m i n o t a t k a m i w porządku a l f a b e t y c z n y m 
0 własnośc i , czas ie p o w s t a n i a i i n n y c h do ­
r y w c z y c h f a k t a c h , związanych z i s t n i e n i e m 
każdego d w o r u . J e s t to p i e r w s z y tak o b ­
s z e r n y zb iór d w o r ó w p o l s k i c h . M a m y t u 
same w i d o k i , najczęście j f r o n t o w e , c z a s e m 
1 o d o g r o d u . W y d a w n i c t w o to n ie m a pre -
t e n s y i n a u k o w y c h , jest to p o p r o s t u ładnie 
w y d a n e i l u s t r o w a n e a l b u m w i d o k ó w d w o ­
r ó w , a p o n i e w a ż o b e j m u j e tak wielką i c h 
l i czbę , można więc mieć d o b r e po jęc ie o o g ó l ­
n y m c h a r a k t e r z e d z i s i e j s z e g o s t a n u s i e d z i b 
z iemiańskich w P o z n a ń s k i e m . N i e znając 
bliżej tej nasze j d z i e l n i c y , n i e m o ż e m y s t w i e r ­
dz ić , c z y n i e pominię to niektórych c h a r a ­
k t e r y s t y c z n y c h z a b y t k ó w . Z t y c h d w o r ó w , 
które są w y d a n e , o l b r z y m i a w i ę k s z o ś ć n a ­
leży do p o ł o w y , a n a w e t do d r u g i e j p o ł o w y 
19 w i e k u , d o m y ś l a ć się w i ę c m o ż n a , jak 
mało p r z e d s t a w i a i n t e r e s u p o d w z g l ę d e m 
a r t y s t y c z n y m : p s e u d o g o t y c y z m , p s e u d o r e -
n e s a n s , pre tensyona lność , dążność do j a k 
n a j b a r d z i e j p a ł a c o w e g o c h a r a k t e r u , a l b o 
n i e u d a n e p r ó b y w tak z w a n y m s t y l u n a d ­
wiś lańskim. N a t o m i a s t ze zd jęć t y c h p r z e ­
b i ja z a m o ż n o ś ć , zasobność i doskona ły s tan 
k o n s e r w a c y i b u d y n k ó w . W n a j n o w s z y c h 
c z a s a c h tu i o w d z i e w i d a ć n i e k i e d y u d a n e 
n o w o c z e s n e us i łowania nawiązania tlo t r a -
d y c y i b u d o w n i c t w a w i e k u 18-go l u b począ­
t k ó w 19-go. Mało s t o s u n k o w o z a c h o w a ł o 
się nietkniętych z a b y t k ó w z t y c h c z a s ó w . 
I m głębiej w w i e k 18-ty, i da l e j j e sz cze 
w s t e c z , o i l e późnie jsze przeróbki n i e ze ­
szpeci ły d a w n e g o zrębu, tern m i l s z e są n a ­
sze wrażenia i b a r d z i e j zb l iżone do t y c h , 
j a k i e dają n a m z a c h o w a n e d w o r y w i n n y c h 
d z i e l n i c a c h P o l s k i . T o s p r a w i a , że z całej 
k o l e k c y i d w o r ó w z a l e d w i e parę dzies iątków 
jest t a k i c h , które rzeczywiśc ie zasługują 
na p o z n a n i e . N i e r o b i m y z tego z a r z u t u 
w y d a w c y , g d y ż d o b r z e j e s t , że m a m y p r a w ­
d z i w y o b r a z k u l t u r y a r c h i t e k t o n i c z n e j n o w ­
s z y c h czasów w majątkach z i e m s k i c h tej 
nasze j d z i e l n i c y . S z k o d a t y l k o , że w y d a w ­
c a , do poprzedza jące j zdjęcia zwięzłe j k r o ­
n i k i d w o r ó w , (której o c e n a n ie leży w nasze j 
k o m p e t e n c j i ) , t u i o w d z i e d o d a w a ł opinię 
o p ięknośc i l u b wspaniałośc i b u d y n k ó w , 
op in ię n i e z a w s z e trałną. — Zdjęc ia foto­
g ra f i c zne d o b r e , o d b i c i a s t a r a n n e . 

K r a k o w s k i m i e s i ę c z n i k a r t y s t y c z n y . 
N r . 3 — 4 . M a r z e c — K w i e c i e ń z a m i e s z c z a na 
wstępie artykuł W . M a ł k o w s k i e g o o t r a m ­
w a j a c h k r a k o w s k i c h . W u w a g a c h t y c h 
a u t o r p o r u s z a sprawę w y r u g o w a n i a t r a m ­
w a j u ze śródmieścia K r a k o w a i na p o p a r ­
cie tej z a s a d y p r z y t a c z a s z e r e g a r g u m e n -
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t ó w . Ż a ł o w a ć t r z e b a , że sfery d e c y d u j ą c e 
n ie podzielają tego z d a n i a i t r a m w a j u z R y n ­
k u nie t y l k o nie u s u w a j ą , ale rozszerzają 
ilość s iec i w ś r ó d m i e ś c i u . A r t y k u ł P o m ­
n i k i P r z y r o d y s treszcza c i e k a w y o d c z y t 
p. Kuźniara . M u z e u m o d l e w ó w g i p s o ­
w y c h w K i a k o w i e z a w i e r a u w a g i S t . 
O s t r o w s k i e g o . P . J . Ż m i j e w s k i pisze o r e ­
k l a m i e u n a s . A r t y k u ł p. t. VIII d z i e l ­
n i c a K r a k o w a — M i a s t o K a z i m i e r z , 
pióra F r . T u r k a kreśli b a r w n i e i z u c z u c i e m 
o b r a z z n i k a j ą c e g o s tarego m i a s t a . P r z y w i ą ­
zanie d o t y c h p i ę k n y c h resztek a r c h i t e k t o ­
n i c z n y c h n i e j e d n o k r o t n i e dużej wartości 
h i s t o r y c z n e j p r o w a d z i a u t o r a z e l e g i j n e g o 
n a s t r o j u d o p r o t e s t u p r z e c i w b u r z e n i u p a r 
force w s z y s t k i e g o , co na K a z i m i e r z u p o z o ­
stało jeszcze p i ę k n e m . Z w y r a z e m żalu 
i g n i e w u p a t r z y , j a k p o d k i l o f e m b u r z y c i e l i 
»otwierają się p r z e d n a s z y m i o c z a m i w n ę ­
trza k o m n a t i a l k i e r z y , i z b y s k l e p i o n e i m u r y 
p o t ę ż n e ; j a k w g r u z się rozsypują misterną 
rzeźbą p o k r y t e g z y m s y , porta le o z d o b n e , 
s t r o p y k a s e t o n o w a n e , m o d r z e w i o w e b e l k i « . . . 

D l a t y c h , którzy chodzą n i e w i d z ą c y , a r ­
t y k u ł jest p r z e w o d n i k i e m po K a z i m i e r z u 
p i s a n y m p r z e z r o z m i ł o w a n e g o w pięknie 
starości artystę . L i c z b y o r y e n t a c y j n e d o m ó w 
służą za w s k a z ó w k ę g d z i e należy szukać 
t y c h wrażeń e s t e t y c z n y c h , a kto z niej s k o ­
rzysta p r z e j m i e się n iewątpl iwie t y m s a m y m 
co a u t o r żalem i tą niestety u s p r a w i e d l i ­
w i o n ą odrazą d o n o w y c h b u d y n k ó w pełnych 

p r e t e n s y i a bez s m a k u . »Niszczycie lska p r a c a 
b u r z e n i a święci s w e w y s t ę p n e t r y u m f y , o b ­
darzając nasze p o l s k i e m i a s t o szpetną l i ­
chotą . Giną d a w n e s z e r o k i e p o d w ó r z a . D a ­
w n e sady i o g r o d y p a r c e l u j e się l u b z a b u ­
d o w u j e o f i c y n a m i , zabi ja się z d r o w o t n o ś ć 
m i a s t a , chociaż tak n i b y o nią c h o d z i , t a k i 
n a c i s k się kładzie p r z y w z n o s z e n i u n o w e g o 
d o m u O b e c n e m a ł e p o d w ó r z a , to »okra-
d a n i e i tak c i a s n y c h p o m i e s z k a ń z p o w i e ­
t r z a , światła i s łońca , a b y c h y b a j u ż za ży­
c ia p r z y z w y c z a j a l i się l u d z i e d o m r o k u i c i a ­
snoty g r o b o w e j « . S ł o w a g o r z k i e i p r a w d z i w e . 
Jeżeli b o w i e m p o t r z e b y r o z w i j a j ą c e g o się 
m i a s t a nie pozwala ją na p o z o s t a w i e n i e w ca ­
łych d z i e l n i c a c h status q u o , to w k a ż d y m 
razie b r z y d o t y n o w e g o d o m u nie u s p r a w i e ­
d l i w i a d o b r z e pojęta zasada współczesnośc i 
w b u d o w n i c t w i e . N i e w i e m y j a k d a l e k o 
sięga p e s y m i z m a u t o r a co d o n o w o c z e s n e j 
a r c h i t e k t u r y ; jest z a p e w n e d u ż y m , s k o r o 
w y n i k a z p r z e c h a d z k i po K a z i m i e r z u . M y 
stwierdzić tu m u s i m y , że n o w o ś ć da się 
z p i ę k n e m połączyć i nie ubliża p o m n i k o m 
d a w n e j s z t u k i . T a k by ło z a w s z e i dziś być 
p o w i n n o , jeżeli w y b ó r w y k o n a w c y d o m u 
będzie o d p o w i e d n i m . D o tego t e m a t u , o który 
m i m o w o l i artykuł potrąca wracać b ę d z i e m y 
w n a s z e m p i ś m i e często . T u t k w i p u n k t 
z w r o t n y o d e legi i d o k o n k r e t n e g o c z y n u 
o d przes łanek a u t o r a d o w n i o s k u , który 
u w z g l ę d n i r z e c z y stare a o t w o r z y d r o g ę 
n o w e m u życ iu . 

K O N K U R S Y . 
K O N K U R S N A P O W I Ę K S Z E N I E G M A C H U S T O W A ­

R Z Y S Z E N I A T E C H N I K Ó W W W A R S Z A W I E . 

Stowarzyszenie Techników w Warszawie ogła­
sza za pośrednictwem Koła Architektów konkurs 
na powiększenie gmachu swego w Warszawie. 
Rozszerzenie gmachu Stowarzyszenia Techników 
mieszczącego się przy ulicy Włodzimierskiej Nr. 
3/5 polegać ma na wybudowaniu oficyn na placu 
zajętym obecnie przez ogródek, przy ewentualnym 
usunięciu tarasu, schodów zewnętrznych i fosy 
oświetlającej piwnice. 

Cały plac przeznaczony pod budowę ma być 
wyzyskany ewentualnie w przyziemiu na urządze­
nie: a) hali z górnem oświetleniem, b) ubikacyi 
składowych połączonych z halą, c) przy hali na­
leży zaprojektować szatnię, garderoby i klozety. 

Część lewa: a) p r z y z i e m i e i m i ę d z y p i ę ­
t r z e : zaprojektować rozszerzenie istniejących lo­
kali biurowych, b) p i e r w s z e p i ę t r o : zaproje­
ktować ubikacye klubowe Stowarzyszenia Techni­
ków, które mają być przeniesione z prawej ofi­
cyny, i rozszerzenie a mianowicie: l) Dwie sale 
do gry (mogą być połączone w jedną większą 
salę); 2) Salę bilardową; 3) Umywalnię i dwa 
klozety; 4) Gabinet, c) d r u g i e p i ę t r o : zapro­
jektować powiększenie mieszkań, tworząc dwa 
mieszkania złożone każde z trzech pokoi i kuchni. 

d) t r z e c i e p i ę t r o : zaprojektować zecernię w po­
łączeniu łatwem z istniejącą obecnie drukarnią, 
na przyziemiu i międzypiętrze lewej części gmachu. 

Część prawa: przyziemie, międzypiętrze, pierw­
sze, drugie i trzecie piętro. — Na każdem z tych 
pięter należy zaprojektować oddzielne lokale dla 
oddzielnych stowarzyszeń, towarzystw lub insty-
tucyj społecznych. Lokale te mają się składać co-
najmniej z trzech możliwie dużych sal, z których 
jedna znacznie większa, kancelaryi, toalety i dwóch 
klozetów. 

Sąd konkursowy stanowią: z ramienia Radv 
Stowarzyszenia Techników, inżynierowie: Julian 
Appel , Piotr Drzewiecki; z ramienia Koła A r c h i ­
tektów, architekci: Alfons Gravier, J a n Heurich, 
Franciszek Lilpop: jako zastępcy: od Rady Sto 
warzyszenia Techników: architekt Gustaw Trzciń­
ski, od Koła Architektów: architekt Apoloniusz 
Nieniewski. Termin i nagrody patrz niżej w tabeli 
konkursów. Warunki konkursu można otrzymać 
w Stowarzyszeniu Techników w Warszawie, ulica 
Włodzimierska Nr. 3/5. 

R O Z S T R Z Y G N I Ę C I E K O N K U R S U 

N A G M A C H U N I W E R S Y T E T U W E L W O W I E . 

Patrz str. 69. 
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K O N K U R S K O N K U R S N A N A G R O B E K . 
N A P R O J E K T R A T U S Z A W D R O H O B Y C Z U . 

Magistrat miasta Drohobyczu rozpisuje za po­
średnictwem Koła Architektów Polskich we Lwo­
wie, konkurs na wypracowanie projektu ratusza 
w Drohobyczu. W konkursie mogą brać udział 
tylko architekci pochodzący z ziem polskich. Sąd 
konkursowy stanowią: ze strony gminy m. Dro­
hobyczu: Raymund Jarosz — burmistrz m. Dro­
hobyczu lub w jego zastępstwie asesor Dr. Adolf 
Reiter. — 2 delegatów rady m. w Drohobyczu: 
Dr. Mikołaj Kiedacz sekretarz magistratu i Fran­
ciszek Jelonek st. inż. miejski. Wybrani przez 
Koło Architektów polskich we Lwowie: Gustaw 
Bisariz profesor politechn., Edward Jaworski radca 
m. depart. t., Dyonizy Krzyczkowski profesor szk. 
przem., Jan Lewiński profesor politechn., Michał 
ł.użecki st. radca m. depart. techn . Bolesław P a -
wluć inż. architekt m. depart. techn., jako za­
stępcy: A d o l f Kamienobrodzki architekt, Adol f 
Weiss profesor szk-przem. Termin i nagrody patrz 
w tabeM konkursów. Warunki i program konkursu 
wraz z planem sytuacyjnym i zdjęciem wieży mo­
żna otrzymać w lokalu Koła Architektów polskich 
we Lwowie, Zimorowicza I. 9. 

Towarzystwo Literatów i Dziennikarzy Polskich 
ogłasza za pośrednictwem Koła Architektów w W a r ­
szawie konkurs na nagrobek dla ś p. Bolesława 
Prusa, na cmentarzu powązkowskim. Nagrobek 
należy skomponować w formie sarkofagu z kra­
jowego granitu niepolerowanego, bez jakiejkol­
wiek rzeźby figuralnej i bez ogrodzenia. Na sar­
kofagu napis: B o l e s ł a w P r u s . Sąd konkursowy 
stanowią: z ramienia Tow Literatów i Dzienni­
karzy Polskich pp . : Ignacy Matuszewski literat 
prezes T w a , prof Miłosz Kotarbiński art -malarz , 
Maryan Wawrzeniecki art -malarz. O d Koła A r ­
chitektów, panowie architekci: Józef Dziekoński, 
Jan Heuricb, Karol Jankowski, Władysław Mar­
coni, oraz jako zastępcy: Juliusz Kłos, Czesław 
Przybylski. Nagrody i termin patrz niżej w tabeli. 
Bliższe warunki otrzymać można w Stowarzysze­
niu Techników, ul. Włodzimierska 3/5 w Warsza­
wie, w redakcyi »Architekta« w Krakowie i w T o ­
warzystwie »Przyjaciół Nauk« w Poznaniu oraz 
w Kołach Architektów w Krakowie, Lwowie, L o ­
dzi i Petersburgu. 

T A B E L A O G Ł O S Z O N Y C H K O N K U R S Ó W . 

Rozpisuje Zadanie Termin Nagrody Odnośniki 

Koło architektów 
w Warszawie dla 
hr. J . Potockiego 

Projekt bramy 
wjazdowej 

25 czerwca 
1913 r. 

3oo i 200 rb. 
zakupy po 100 rb. 

"Architekt " 
zesz. 3—4, r. 1913. 

Koło architektów 
w Warszawie 

Rozszerzenie gma­
chu Stowarzyszenia 

techników 
1 lipca 19l3 r. 3oo i 200 rb. patrz wyżej 

»Konkursy« 

Koło architektów 
we Lwowie 

Projekt na ratusz 
w Drohobyczu 

t5 sierpnia 
1913 roku 3ooo, 2000 i 1000 kor. patrz wyżej 

»Konkursy« 

Koło architektów 
w Warszawie dla 
Towarzystwa lite­
ratów i dzienni­

karzy polskich 

Projekt nagrobka 
dla ś. p. Bolesła­

wa Prusa 

1 września 
1913 r. 3oo rb. patrz wyżej 

»Konkursy« 

Treść zeszytu 3—fi: Rcdakcya : Konkurs na gmach Uniwersytetu we Lwowie. Kronika. Piśmiennictwo. Konkursy. Na 
tablicach projekty konkursowe Uniwersytetu we L w o w i e : tahl. 12 — Ludwik Wojtyczko i Kazimierz Wyc/ .yński; 
tabl. i3 — Adolf Sz.yszko-Bohus/. i Maksymilian B u r s t i n ; tabl. 14 — Dr. Tadeusz Obmiński ; tabl. i5 — Władysław 

Derdacki i Witold Minkiewicz ; tabl. ifi — Antoni Budkowski . 

R E D A K T O R : J E R Z Y W A R C H A Ł O W S K I . 
K O M I T E T R E D A K C Y J N Y : W Ł A D Y S Ł A W E K 1 E L S K I , W A C Ł A W K R Z Y Ż A N O W S K I , F R A N C I S Z E K M Ą C Z Y Ń -
S K I , T A D E U S Z S T R Y . I E Ń S K I , A D O L F S Z Y S Z K O - B O H U S Z , L U D W I K W O J T Y C Z K O . K A Z I M I E R Z W Y C Z Y N -

S K I , T A D E U S Z Z I E L I Ń S K I . 

Nakładem Towarzystwa Technicznego w Krakowie. — Odbiło w drukarni Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. 
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Centralne ogrzewanie W S Z E L K I C H S Y S T E M Ó W ŁAŹNIE, M E -
C H A N I C Z N E P R A L N I E , SUSZARNIE. 

C Y R K U L A C Y E W O D Y G O R Ą C E J . K U C H N I E W Ę G L O W E , G A Z O W E I P A R O W E . 

' W o d O C i a g i ^ a m * a s t ' £ m * n > folwarków, gmachów publicznych. Ujęcia źródeł, wiercenie 
lub kopanie studzien. Instalacye wodociągowe w domach prywatnych . 

K l o z e t y , łazienki od najprostszych do najwykwintnie jszych. Odpływy, kanalizacye i t. p. 
Instalacye gazu. PROJEKTUJĄ I WYKONUJĄ 

A. & K. LITWINOWICZ I WYLEŹYŃSKI, INŻYNIEROWIE, 

L W Ó W , L E O N A S A P I E H Y 3., T E L . 12.54. — K R A K Ó W , Z A C I S Z E 7., T E L . 2110. 

MATERYAŁ D O B O R O W Y . W Y K O N A N I E S Z Y B K I E I W Z O R O W E . C E N Y U M I A R K O W A N E . 

P R Z E G L Ą D TECHNICZNY 
T Y G O D N I K - W Y D A W N I C T W A R O K 37. 

A D R E S R E D A K C Y I I ADMINISTRACYI: W A R S Z A W A , UL. W Ł O D Z I M I E R S K A 3 . - 5 . 
(GMACH STOWARZYSZENIA TECHNIKÓW) 

P R Z E D P Ł A T A : w W a r s z a w i e rocznie rb. 10, półrocznie 5 rb. Z przesyłką pocztową 
rocznie rb. 12, półrocznie 6 rb. 

O G Ł O S Z E N I E J E D N O R A Z O W E : Z a całą stronę rb. 15, za Vi r b - 8 ' z a 7« r b - 5' 

za \/s rb. 3- — P r z y powtórzeniu 6—12—26—52 k ro tnem, opust 10—15—25—35%. 

J U Z W Y S Z E D Ł ! JUŻ W Y S Z E D Ł ! 

PROF. K A R O L A S T A D M U L L E R A 

SŁOWNIK TECHNICZNY NIEMIECKO-POLSKI 

C E N A Z PRZESYŁKĄ POCZTOWĄ 30 K O R O N . 

D L A C Z Ł O N K Ó W P O L S K I C H T O W A R Z Y S T W T E C H N I C Z N Y C H 25 K O R . 

— 3 — 



P A T E N T A U S T R . 41756. P A T E N T A U S T R . 41756. 

W Y R Ó B K R A K O W S K I ! 
D O S K O N A Ł E P O K R Y C I E D A C H Ó W 

L E K K I E , PIĘKNE, N I E W Y M A G A J Ą C E N I G D Y R E P E * 
R A C Y I . NAJWYŻSZY STOPIEŃ O G N I O T R W A Ł O Ś C I . 

ASBIT 
Ł U P E K A S B E S T O W Y , O D P O R N Y N A 

W I A T R Y I Z M I A N Y P O W I E T R Z A . 
F A B R Y K A ŁUPKU A S B E S T O W E G O „ASBIT" 

Szanowni P. T . A b o n e n c i ' 

C z a s o d n o w i ć przedpłatą! 

! Wielki czas ! 
SPÓŁKA Z OGRANICZONĄ PORĘKĄ. 

K R A K Ó W 
F A B R Y K A : U L . S T A R O W I Ś L N A 8 9 . 

B I U R O C E N T R . : U L . D I E T L O W S K A 1 0 3 . 

Do niniejszego zeszytu! Do niniejszego zeszytu! 

„ A R C H I T E K T A " nr. 7^my za lipiec 1913. roku 

załącza sią 

S P I S R O B Ó T W Y K O N A N Y C H 

przez firmą: 

D R Z E W I E C K I & J E Z I O R A Ń S K I 
I N Ż Y N I E R O W I E 

W W A R S Z A W I E , A L E J A J E R O Z O L I M S K A 85. 

— 4 — 
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